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ŚRODA, DNIA 26 KWIETNIA 1933 ROKU 


ROK XIII 


Estrabeau_ trenerem Polaków 


Wspaniała rewia boksu 


Tytuły mistrzów Polski zdobywają: Rotholc, Polus, Rudzki, Banasiak, Pisarski, Chmielewski, Antczak, Konarzewski 


Ruch niepokonany na Ślasku. Biegi naprzełaj o mistrzostwo Polski 
лнн o 


MISTRZYNIE 5-CIU KRAJÓW 


spotkały się na turnieju w Cannes. 


Od lewej: Herbst (Austria), Ma- 
Aussem 


thieu (Francja), Deutsch (Czechy), Payot (Szwajcaria) і 
(Niemcy). 
Dnia 21-g0 kwietnia, na goracych już у niki coraz to dalszych spotkań. 


od Słońca południowego kortach Bar- 


cotony. padly pienwsze piłki w turnie- j 


ju A uhar Davisa — strefy ewropej- 

Inauguracji tej głośnej na świat ca- 
py kontkwrencji dekonały rakiety Am- 
gii i Hiszpanii, a teraz — co tydzień 
narat FF tELCLOR, telegraf i radio roz- 
nosić bedą ро całej kuli ziemsk ej wY- 


LANDAU I PALMIERI 


„jwnicy Poiaków: pod 


пет) е i 2 
przy SZA YW międzypańst wowych 
cza$ me пасо і Włochami. 

Z 


MOMENT Z MECZU HANSKE (POM.)—BRZEZIŃSKI (BIAŁ) 


Ж 
Аф wreszcie, gdy mapięcie emocji doj | 


dzie do zenitu, gdześ w potowe lipca 
ѕіаћа ma konce Paryża dwie już ostat 
ne konkuremtiki: Егапсѓа — bnoniąca 
puharu poraz ósmy z nzędu i... ?! 

Nie starajmy sie przeniknąć tej za- i 
gadki. Narazie uczcumy perwszych 
zwycięzców — Anglików, i złóżmy kan I 
dotencje H'sapancm. których zeńknięcie | 
z tym. poterrtatami tenisu skoreśliło od- , 
| ragu z isty dalszej konkurencji. i | 

Wynik meczu bnami zwyczajnie. nie 
winnie — 4:1. lecz zawera w sobie 
sensację pienwszej markt, Oto słymny 
dubel angielski Perry — Hughes zostal 

nakomany pnzez parę Maier — Durali! 
Raczej można sę było stpodz:ewać, że 
Goskonale usposobiony Maier ZWYK Q- 
ży w singlu Austina, czy Perry czo. 
Tymczasem nie oddali ad w 4-ch 
| grach potedyńczych ani jednego sota, 
podkreślając wa PA ec m do #- 
sty „10-сш najlepszy(ch . 

Nastepnymi туше сМ kam ik MRO 


b miandczycy. gdyż 
>» masę M spotkania. Wobec te- 
go czeka Penry'ego i Austina mewa 
podróż na drugi koniec Punopv, do 
Feds'nki. | 
| BARCELONA. 23.4. — Tel. мї. — W 


pienwszym moczu temtisowym o риат“ 
Dav.sa, Anglja pckonałal Hiszpanie w 
stysumku 4:1. Anglicy wygrali wszyst- 
kie sngle, nie oddając ani seta Репу 
wygrał z Maienem 7:5. 7:5, 6:2, a Z 
S:ndrou 6:1, 6:2, 6:0. Austn z Mae- 
rem 8:6, 7:5, 6:1. а z Smdreu 6:0, 6:3, 
6:2, Jedyne, w doubiu doskonała para 
Mater — уга! pobita раге Hughes — 


P< Toa 


który przyniósł zwycięstwo pomorzaninowa, 


Н. W. AUSTIN — PIERWSZA RAKIETA ANGLII. 


[ES RER ж-з VR С + - TEST =ĘW БИИС ЧЕЧНИ аНЫН ЦРЕВНЕ 
ннн нынан Ер БАРИНЕН НЕНЕН НЕНА ШИТ САМ... НАА 


Boiska - Włochy 


Mecz tenisowy Polska — Włochy 
został definitywnie  zakionyraktowany 
przez inż. Eigera, członka zanządu P. 
Z. L. Т, bawiącego ostatnio w Цай» 
na daie 16, 17 i 18 czerwca r. b. * 

Mecz ten rozegrany zostanie na kor 
tach orgomzuiacei go Legii w War- 


HEBDA I 


16, 17, 18 czerwca 


szawie. Włosi przyltadą w składzie: 
Sertorio, Monurgo. Paimieri. Кіа 
drużyny polskiej zostanie ustalony do 
piero później po grach o puhar Davi- 
sa, w zależności od fonmy naszych 
czołowych graczy. 


TRENER ESTRABEAU.. 
zapoznają się na te тепе kortów Legii 


ZA CHWILĘ PADNIE. SŁOWO: AUT! 


Sędzia wyłcza Kozłowskiego, znokautowanego przez  Woźniak.ewi- 
cza. 


Warszawa, 23 kwietnia. 

Podczas gdy jedna рага naszych 
| korpangiw z l-ej nundy Puharu Dav- 
i są rozegrała swe spotkanie, rakiety poł 
| skie nozpoczełv dopiero właściwy tre- 
i nog przed meczem z Holandia. 

Miat przyjechać Niemiec Najuch. po 
! tem Franauz Раа — ostatecznie zjaw 
‚зе rodak jego Estrabcau. 
| Rozmowę z sympatycznym „lekto- 
laem“ naszych asów drukujemy na in- 
! nem miejscu. Tu zdamy tyfko krótkie 
|sprawozdane z meczów pokazowych. 
| jakie odbyły sie już pod okiem Estra- 
beau, a częściowo i z jego udziałem w 
ub. niedzielę. 

A więc pnzedewszystk em Tłoczyń- 
skh grając ze zwykłem sobie zacię- 
cem, jakby to już chodzło о tytul 
„wypumkotował" w 3-setach Wittman- 
na. Ten ostatni, mino przegranej. zro 
bł znowu b. korzystne wrażenie swą 
<panowama ета specialnie przy Satce. 
gdzie kończył niemal wszystkie pilki. 


Dopóki mał siły — wałka była równa | 
і фор его w 3-cm secie Tloczyński „za | 


męczyl'* formalnie pnzeciwnika szyb- 
Кеті p.łkami, Wynk 6:2, 10:8, 6:0! 

Gra podwójna z udzialem раг: J. Sto 
laraw — Popławski i Wianmiński — 
Estrabeau mie stała na zbyt wysokim 
poziomie., Nallepiei z Polaków prezen 
jtował się jednak Warmiński, Trener 
inanauski, po dlugiej podróży (przyje- 
chal w miedzietę rano) nie mógł oczy- 
|'wiście czuć sie nonmalnie na korcie. 
lecz i to со nam zademonstrował, wy- 
| stanczyło do zanientowania se. że mo 
|że naszych asów b. wiele nauczyć. 
„Może, ate czy w tak krótk m cza- 
| sie”... 

Wynik dubla- brzmiał 3:6, 6:3. 3:6, 
7:5. przyczdn na p'erwszern m еси 


i 


datvczy on pary: Popławski — Stola- 
1ow. Piątego sata nie rozegrano. 

Poczymając od poniedziałku. będa 
się odbywać codz enne publiczne me 
oze pokazowe popołudmu. Dziś, ап. 
24.4. o godz. 15-ej grać będą рагу: Heb 
a — Tłoczyński i Witman — Wanmiń 
ski. 

W pierwszym dniu obozu trening 
wego (24 b. en.) pod kierunkiem: Estra- 
benu, Francuz gra mesze treningowe g. 
10—11 z Tłoczyńskim, 11—12 z War- 
mińskim, 12-—13 z Hebdą, 15—16 z 
Wintmannem, 16—17 z J. Stotaroweni. 
O g. 17—18 gra double Tłoczyński, 


| We таят Hebda. Warm ński 
| 


| 


MOWPURGO (WŁOCHY) 
as temrsu europejskiego, odwiedzi 
Polskę podczas meczu w czerwcu. 


ZDYSKWALIFIKOWANY REKORDZISTA ŚWIATA. 
Jules Ladoumegue wygrywa bieg 3 klm. przed De Муз. 
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ódź i Warszawa zdobywają po 3 tytuły 


Decydujący akt 5-dniowej rewji 


Finaly mistrzostw bokserskich, 
m skutek wyjątkowo złośliwej przy 
padkowości losowania. w wielt 
kategoriach nie były spotkaniami 
ażajlepszych polskich pięsearzy. Ро 
szeregu ciężkici spotkań el mina- 
«vinvch. doskonali bokserzy natra- 
йа па  przeciwnków słabych 
4Hanske przeciw Chmielewskie- 


mych. iak to miało miejsce w wa- 
dze lekkei. Odpadli tu pieściarze 
йе} miary. co Bąkowski. Siniński i 
Kajnar. u przeciw Banasiakowi sta 
nat ow è ragu zupełne surowy 
Strauch. który rakimś „psm swe- 
dem“ przelawirował cała droge do 
finalu. 

Jednem słowem — finały wylo- 
siły mistrzów, ае w'cemistrzówe 
mam nie dały, Mimo to, zaintere- 
sowanie końcowa faza mistrzostw 
było olbrzymie i cała sala cyrku 
awefhana była publicznością no 
brzegi. 

Walka w wadze muszej zakoń- 
czyła sie mało spodz ewanvm suk- 
«esem Rotlio'ca z Gwiazdy war- 
szawskej, W tel kategorii od da- 
wna tie mamy iuż dobrych przed- 
stawicie!. to też wicemistrzowi (1) 
Warszawy wystąrczył silny cios i 
trochę agresvwności. abv utoro- 
wać sobie droge do zaszczytnego 
tytułu. 

P'erwsza runda spotkania Rot- 
hole (W.) — Wirski (Poz. rozna- 
«хула sie pod znakiem energiez- 
nych ataków Poznańczyka. który 
górował wyraźnie zwłaszcza w 
zwarciu. Rothole chyba ciagle ta- 
tainje. ostateczne znaiduie jednak 
droge do szczęki przeciwnika. 

_ Nastepna runda jest początkowo 
dość podobna. nagle jednak przy- 
chodzi niespodziewany cios Roi- 
фо!са i Wirsk; pada na deski: zry- 
wa się wprawdzie natychmiast, a- 
le traci inż połowę swojej energii. 
Ostatnia runda przynosi wzrasta- 
јаса przewagę Rotho!lca. który za” 


stuženie zdobywa m'strzowski 204 


t. Í 
Wa'ka Po'ns (Poz.) — Kazimier- 


tu 


ski (W-wa) w wadze koguciej, 0- 


czek wana była z naiwiększem za-| 


interesowaniem. Obai pięściarz 
sprawili jednak ogromny zawód. 
Widoczna wyraźn'e trema pozbawi 
ła ich połowv norma'nej wartości., 


obai walczyli bez -głowv. nogi ууга! 
zaia-!, 


stałv im w zemie. a nięści 


czały obszerne 1 powo'ne kregi wf 


powietrzu. 

Zaczęło się bardzo spokojnie 
przez dobra minme  widzie! śmy 
tvtko wzajemne wygrażanie sobie 
mpięścami. Pierwszy zaczyna ata- 
kować Kazim'erski i zdobywa po- 
czatkowo przewage nad Potusem, 


kontrwiac doskonale jego ciosy. 
To było jednak wszystko. Poris 


uderza prymitywnemi swingami Z 
góry, które nienrawdopodobnie la- 
two dochodza do celu. Jeszcze na- 
re udanych prostych * 


zaczyna silnie krwaw б. Walka iest! 
{ маса 


ciągle słaba. ale przewaga nunkto- 
wa Po'usa nie podlega watpliwości. 

W ostatniem starciu Kaz'm'erski 
zmusza się cała siłą woli do ener- 
kiczniejszej іп cjatyww. ale kończy 


sę ona bardzo szybko i oczekiwa:- | 


dla 
JADĘ 


ne przez wszystkich typowe 
warszawianina „rozkręcenie 
wogóle nie nadchodzi. Pois utrzy 
muje przewage punktowa. а rozpa- 
czliwy atak Kazimiersk'ego w 0S- 


tatnich sekundach walk; nie prZY” | jego atak Бу 
nosi mu wyrównania. Zwycięstwo 


Polusa jest nieznaczne. ale pewne. 

Spotkanie Rudzkiego (Ślask) z 
Cyranem (W-wa) w wadze piór- 
kowej było niezwykie emocjonu- 
jace. 


żądać w aptekach i drogerjach. 


Kraków 


KRAKÓW. 23.4, -= Tel. wt. Mi- 
skinzostwa klasv A przynosły w me- 
dzielę w Krakowie szereg лт espodzia- 
nek. I tuk: leader klasy А, Grzegó- 
szecki. przegrał nespożzame z Legia 
1:3 (1:2). Bram: dba drużymy robot- 
ańczci uzyska: Borek 2 i Grabka | 
Branke dla Girzegónzeckiego — obroń- 
ca Legji ze strzału samobójczego. Sę- 
Ола p. Giummiow cz. 

Ыза — Wawel 5:1 (2:0).  Niespo- 
dziewańne wyscka porażka Wojsko- 
velit z najmłodszym zespołem A-kla- 
sówym. Bram dta zwycezców Mia 

trzy, Borzectkiewcz — dwie; dra 


Wawu == иа, Sędzia p. Lieber | 
ПЕТА 
Olsza Zwerzynecki 1:1 (0:1). 


Brantke dla Zwerzyneck ego uzyskał 
bietrzak ze swzału samobójczego. dla 
Olszy -— Michalak. Sedz a p. Gauda. 

Makabi — Koroma 2:1 (1:0). Bramki 
da Makabi uzyskał Osek; podczas me 
czu drużyny uczeły priet zuiarlego 
w tum dna obrońcy Коголу, P kausa. 
Sedzia p. dr. Rwtkowsk. 

Wisła l-b -- Cracovia I-b 4:1 (3:0). 
Mecz przerwano z powodu zdekomple- 
towawa drużyd. ŚSedza p. Berwałd. 
Giarbamia l-h Podgórze 1-1) 2:2, Sę 
“а Makabi uzyskał Osiekpodszas me- 
ża p. Stepa 


| маха od poczatku 
„| o zwyciestwa punktowego Majchrzyc 


Cyran w zażartej walce pier- 
wszej rundy uzyskuje nawet pew- 
ną przewagę. W drugiej rundzie 0- 
baj pięściarze z jakąś straszliwą 
pasją магіі się poprostu w siebie. 


Na furjacką ofenzywę Rudzkiego 
odpowiedział Cyran równie WSCie- 
kłym kontratakiem i młócka pięś- 
ci trwała bez chwili przerwy. przez 
petne trzy minuty. Ө jakiemkoi- 


najlepszych pięściarzy polskich 


wiek kryciu się nie było wogóle,; celniejszy i mocniejszy. 

mowy: wparci w siebie walili obaj| W trzeciej rundzie zato zaczyna 
jedną nieustaiacą serje w twarz,| przeważać Rudzki, którego niepra- 
szczękę i żołądek. Można było jed- | wdopodobna twardość pozwoliła 
nak zauważyć. że cios Cyrana był mu przetrzymać wszystkie niemiłe 


| 
| BERLIN, 22.4, (Tel. wł.) 

| Naiuch zrezygnował z wyjazdu 
I dor Polski. Decyzje taka powział on 
w chwili. gdy wszystko do podro- 
ży jego było przygotowane. 


Z ostatniej chwili 


LUBIAN. 234, — Tel. м, 

Bieg waprzelaj pań (1200 amr.) wy- 
grala Lewandowska: panów (50 
mtr) Lech --- 21:17: 2) Kowalski, 

W meczu o mistrzostwo 
Unia zremisowała z 
0:0. 

GRUDZIĄDZ. 23.4. 
TKSZ Gryf (Toruń) 
Masirz panrórskiej kl, A. 


Tel. wł. 
Ота 


SOSNOWIEC. 23.4, Tet wł 
RKS Zagłebe Sarmatia 1:1. 
LWÓW. 23.4. Tel. wł. Mecz o 


m strzestwo Fwówsk.ej kłasy A: Pogoń 
l-b -- Ukraina 1:7. Śweź Pogoń 
(Sirvi) 5:1, Hasmonea 


W Polsce bedzie , n'ewaipliwie} 
krok niemieckiego trenera ocenia- 
nv bardzo krytycznie. 7 naszego 
punktu widzenia słusznie. Ale nie.) 
zaboini:my. że polscy Sportowcy 
myśla i działaja sportowo: пабі 
wiec niż to czynia ich pseudokole- 
dzy z poza zachodniej granicy. Pc- 


'stiaraimyv sę wniknąć w ѕушасје, 


iw iakiei Najuch się znalazł. Wviażd |powzięcie 
| хе Niemiec w puharze Davisa zma- | wanie sie w przyszłości wobec Pal. 


Lubina W: 
WKS фауна |у odnie jako zdradę 


4:1. koła 


| 


П 


сво do Polski w chwili gdy Szan-| 


poczytywanoby 
naroda - 
wa. tem większa, że działalność 
Najucha skoncentrowałaby się do- 
przygotowania przeciwnika 
Niemiec w drugiej rundzie. prze- 
ciwnika, który przez noc  nietnal | 
stał sie groźnym rvwalem. Wypeł- 
nienie kontraktu z Polska uniemoż- | 
liwiłoby pobyt Маса we wlas- 


laly do minimum 


- Sckół II 1:0. nem kraju, na długie lata, kto wie, 


Lechia — Baty Orzel 3:0. Resovia —jczy nie nazawsze. 


Odbove 5:1. 

POZNAŃ. 23.4. — Tel. wt, 
mistrzostwach A klasy okręgu poznań 
skiego miedziela przyniosła następują- 
ce wyniki: Warta — HOP 2:1 (0:0). 
Oliunpia — Ostrovia 2:1 (0:0), Liga — 
Stella 4:1 (3:0), Legia — OKS. 3:2 
(3:2), Potonia — Sokół 3:1 (2:0). 


w 


Długa i ciężka walkę stoczył ze 
soba stary mistrz rakiety. Z jednej; 
strony obowiązek. z drugiej — 8192] 
ba moralnej śmierci we własnej, 
ojczyźnie. | 

Sytuacja iego jest zaiste nie doi 
pozazdroszczenia. Polski Zwiazek! 


| Najuch przyznaje nam rację... 


miu). iub też na zupełne beznadziej | 


Tenisowy grozi wycagnęcism] nieniem mojem było poprowadzić 
wszelkich konsekwencyi і Мајис | ledrzeiowska do naiwyższycl Za- 
przyznaje mu w zupełności racie. |szczytów.. A teraz co? Nic z tegt 
Przyznaje on, że postępowanie | wszyskiego! 
jego budzić może niemiłe dłań wat- 
pliwości. ale ocaganie z zawiado- 
mieniem Warszawy przypisuje Na- 
шеп walce zewnętrznej, która do 
ostatniej chwili nie pozwoliła mu na 
energicznej decy". 
jego jest zrelabilito- 


H. Glin. 


Doockoia Monte Саг o 


MONTE CARLO. 23.4, — Tel wł. — 
Мек! awtomoblowy wyścig uliczew 
100 rund dookola Monte Carlo (dystans 
318 km) miał przebieg niezwykle emo 
отау, Po 10 к. porzadek byt neste 
puiacy: 1) Nuvolari, 2) Varzi, 3) Binza 


Pragnieniem 


ski. choćby kosztem największych | 
ofiar z jego strony. | | 
Obecnie zamierza Najuch całko- 


wicie wwcofać sie z publicznego; chin i Dreyfuss. Маскі walce pa- 
Życia jako zawodowy tenisista. | ów dalsze rekordy: Nuvolari ma 
Odrzucajac wszelkie napływające | 20.9. а Varzi nawet 1:59 (96 kim na 


| e), Przed samą meta llera Nu. 
| volariego spotyka wwnadek: араа się 
samochód, a па уштуп kierow u- 


propozycie. pragnie Najuch wyrazić 
swą iojalność wobec Polski. Psy- 
chiczny {ско stan jest godny voia branie Nuvolari wvskukuie, pożar ga 
towania. Ze łzami w oczach zwie- | szą mechanicy. Pehajac, przeprowa- 
rza nam sie stary zawodowiec: dza samochód przez metę. W. tej Sa- 
Tak się cieszyłem z czekającej | mej chwili nemal Varzi mia tasme. 
mnie pracy nad wspaniałemi talen- шуш. ieg Rowy formalnie i Ino 
ADR 5  "Tłoczvńskiewo | Wit-| ганне. ае sedziowie tego we uznają 
dor zak Płoczyńi: ie ks Wynk: 1) Varzi (BugatL) 3:27.49. 2) 
anna, tak cieszyłem sie Z 50-а (Ali: 29,49, 3 
cesów nad Hołandja i Niemcanii. orzach'ai (Alfa Romeo) 3:29. . 3) 
AA. А н е, "1 Drevfuss (Bugatti) 3:30.10. 4) Cihron 
które i tak was nie.ominą, Z Czesia- 
iacych Polske wielkich meczów Z| (Maseran). 


(AR): 5) Wrozz (AR). 6) Zehender 
! “у n | 7) WAlams (Bugatti): 8) 
Japonia, a może i Austraiją... Prag- Наги (Bugatti). 


n_h o NC 


Ost 


zostaje 


Niedziela, 23 kwietuia. 


Pozostałe do rozegrania półiinaty 
(Ку pod znakiem рати Spotkań. któ- 
"ге bviv właściwemi finałami. Wskuiek 
ibowiem kaprysów losowania. do iina 
Iłów doszli басу małowartościowi ріе- 
Ściarze jak Strauss (Lwów). podczas 
gdy Bąkowski został wyeliminowany 
wcześnej. bb Hemske zamiast np. 
Seidki. 

Na czoło wybita sie naturalnie wal- 
ka Cluniclewski — Machrzycki. Pię: 
ściarze ci maja zadawnione porachuu- 


„ki. Chmielewski właśnie załamał świet 
lena karienę 


prznańczyka. nokautując 
ko ongiś w Poznaniu лану niepo= 
dzieśnie iego miejsce w opinii sporto- 
wej Polski. Dziś Majchrzycki stanął 
po raz pierwszy od tamtych czasów 
pdo prawdziwie poważnej wiki — sta 
апа i oszołomił wszystkich. 

Byl to dawny Ма тту К, nie —- am 
| 7е jeszcze lepszy. Ba. jako bokser len 
1 57У nawet od naszei chuby Chmie- 
,lewskiego. Dawna wada poznańczyka 
1— brox ciosu pokattwe nadal. ате је 


Kazimierski; £O technika defenzy wna nabrała mę- 
skości, stała się agresywna, demorali, 


przeciwnika. Chmielewski był 
wobec Maichrzyckiego zupełnie bez- 
raday. próbow®l wszystko co mmie a 
пке bardzo wiele: napróżno — 0d- 
dawał puekty Maichrzyckienu. C0- 
prawda Chmielewski zgóry był nasta 
wiony та atak, na nokaut. a Маху 
ck ua стопе, W tych warunkach 
marsiała zmierzać 


i kiego o Међу cios Chmielewskiego nie 
załamał deionzywy pozuańczyka, zwła 
| szcza. że Maichrzycki miał ten atut że 
{ niejako zaskakrjącym 
przeciwnika deserem. po wielu wpa- 
małych daniach obrony. A deserem 
tym szafował Majchrzycki bardzo czę 
sto i weoczekiwanie dla.. todzianina. 

Walkę inż przegrana wygrał Jednak 
Chanielewski. W ostatniej rimdzie ро 
stawił on wszystko na jedną kartę. 
Początkowo  napróżno.  Maichrzycki 
zbierał dalej punkty. Ale w pewnym 
momencie prawa Chmielewskiego, któ 

ra tyle razy chybiała, zawadziła о 
szczękę. gdy poznańczyk zrobił unik 
boczne, Maichrzyckt padł do ośmiu. 
podwiósł się jeszcze groggy., przyszed! 
do siebie w natychmiastowym clin- 
| епи i zuów zaczął puuktować. Niwróż 

по. trzecia гапда ma decydującą prze 
| waze w meczach mistrzowskich (jest 

dłuższa od *miyvch) a Chmielewski wy 
| grał ja bardzo wwsoko. 

| Puncher trwmiował na tych mi- 
strzostwach jeszcze raz nad techni- 
[ken Ale obrśmv mel więcej +a- 
Коп puncherów. l tasich techrrków. 

Finalem również był mecz Bana- 

siak — Sipiński. I tym razem tak jak 

na meczu z Bakowskim sedziowie 
dali się porwać „żądzy krwi". Ale Si- 
piński byt imrym trochę przeciwni- 
[г niż Bakowski, Poznańczyk u- 
miał coprawda utrzymać na dystans 

Banasiaka. ale nie umiał go tralić, tak 
јак Bąkowski. Sipiński wdawał Maj- 
т. punktował lewa lecz ro- 
hit to zbyt stereotuwpowo. brak mu by 
|ło poczucia dystansu. zrozimnienia naj 
dogodniejszych momentów do kontr- 
| ataku. 

Banasiaś swą arezwykłą Żywotno- 
ścią skruszył wreszcie mur techuiki i 
i ruchliwości S*pińskiego 
| miał wyraźna przewagę. Decyzja nie 
| krzywdzi pozmończyka. choć 
| brznieć odwrotnie. Zależy od tego jak 
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1 


| 


| 


i pod Копес sę Baryla uzyskuje pierwszą bramke. 


mogla trzymnujac сауле. W 59 m. Górski 
я druga 
kto sobie wyobraża ideal boksu pol-l |; деке, "| 


wyeliminowana 


skiego: jako Banasiska czy jako Mal- 
chrzyckiego. 

W przeciwieństwie do tych dwu 
walk bardzo słabo wynudły spotkania 
Milie — Swans i Hanske == Mrzeziń- 
ski, Mie był trochę lepszy technicz- 
nie. ale Straus miał skuteczunłejsze cio 
sy. Wilka wozóe Һа chaotyczna i 
brzydka. Brzeziński пий wiekszą 
świeżość, niezły cios, ale mało umat. 
Hanske starał się purstować. korzy- 
stając ze swej rutyny i udało mu Się 
to. choć wwnadł naogól słabo. 

Nieszczegóni wałka byla 
spatkanie  Wirski ШЕРТИ 

i „siebie ze. wzrostu 
padok ан үн АТ е 
grał dzieki większej różnorodności 


również 
Ohaj 


7 par rywalek 


walczyło o punkty warszawskie 0n 


WARSZAWIANKA — POLONIA | 
110 (110) | 
Bobowa z Bułunówem, Szczepan a- | 
kram. Se chterem i Matt en ma czele. | 
Wymk został ustanow div Już w pierw 
szej połowie ze strzału Srulenwerka. 
Jedyma okazje wyrównana zdpreenn- 
ści Кайхо. przestrzelwiujac ШИНЕ | 
Konce meczu upłynał pod zinkiet cia l 
siych ataków Polonii. Sedza p. Musz- 
at. 

ŚWIT — МАКАН! 2:1 (0:0) | 
Makabi wystapiła bez Sctugera il 
Fciertaya, | grała zmpełnie blado. Atak. | 

Perwsza połowa gry iest wwiutko-| 
wy powolna, Ро przerwie mecz meco | 
sie ożywia, przyczem Świt osiaga prze | 
wage. Nie przeszkadza to jednak Ma-; 
kab zdobyć prowadzewe z rzatu kar- 
nego przez Zelcera w 55 minucie, Świt. 
przeprowadzą kasa ladnych ataków., | 
którwch rezułtatem jest wyrównujaca | 
bramka. uzvakana w 65 тыю. przez 
Cara. Tenże sam wracz w 82 m mucie 
zdobywa zwycieską bramke po lad- 
мч dhśrodkowamia  Łysakowskiego, 
Sedzia p. M. Walczak, 

P.W.A.T.T. — DRUKARZ 2:2 (0:2) 

Wynik krzywdzi PWATT. który 
mat w drug еї połowie przygniatająca 
przewagę. W 10-е) пике Drukarz 
zdobywa prowadzene z dalekiego 


strzału Siusarczyka I. a w 25 m. Gó-| 


reski podwyższa ууп К, Dobre poda- 
pią Danięiczyka ne znaklują wykoń- 
czenia | 

W drugiej połowie Zaharjadze II gdo 


bywa ładnym strzałem bramke w 50-ej | легата zdobywa dla Qwiazdy 


wm. Zaznacza sie przy atająca prze 


waga siin ejszego Uzycznie PWATT.. гоме, Ро przerwie ТРА w 4 11 


kióry oddaje wiele groźnych strzałów 
cbron.onych przez bramkarza Szweda. 
W 70 m. Монок głowa strzela wyrów 
nująca bramke dla PWATT. po rzucie 
z rogu. 

Drukarz zaczyna grać defenzvwne. 
dzięki czeniu udaje mn się  utnzynnać 
мулік. Sedziował dubrze p. Zdz sław 
Singer, 
SKODA — ORZEŁ 4:0 (1:0) 

Zwvciezev bez Napiórkowskiego i 
Czecha. Orzeł bez W.ktarzaka 1. Mi- 
chałowsk ego i Walentynowicza HI. 


W 22 "т. ladre podane Marjana 79-1 hywa а? 


мше niewykorzystane przez Czaske. 
Wok ka minut późnżeń САТУ ostro 
strzela w słupek. Dopiero w 41 mim- 

Po przerwe Skoda madal atakuje. si- 
po tadnun przeboj zdobywa 


му. M РТ w ‚ r 
те Еч 4 


ко. W AU m. wyrównanie da акі: 


t 


atnia 16-Ka pieściarzy 


do finałów mistrzostw 


środków i lepszemu planowi walki: siał. 
Bagiński. którego wychowanie było! Szkola. jaka dał Pisarski Ganucarko 
zby паб one ma clos nokantowy, n-| wi, pow ama wyjść tylko na dobre 
sdował zbierać purktv, ate robił to| nu bokserowi i ijednoszeŚiie хацеу 
dość mendolnie. Arsk ego, że można wiele zrobić. jeśli 
Pasionnlaca była ważka Chrostek —| se ate boi, Psarski ne bał se Gari- 
Rudzki, Krakowanin bł алака iegol carka, bv! cześciej w defenzywe to 
мати browa. w nfategu mał rów-| prawda, ale stale myślał o'ataku | prze 
ма zacetodć, a тарг ieulzkiego pew-| сін doń odważnie. błyskawicznie i 
ie newstrzyypewał prosten 1 serpa-| zdecydowiure. Zdawało się. Że prawa 
ii. celiemi, choć pozbawionemi sku-" Garncarska ne wisi nad nm krk m ocz 
tcezności, Miał on zawsze ostatnie slol Damokiesa, i stotwe ami raze айе mia 
wo ad powiedzenia. Daczego wecila okazii aby spaść tak wron, Groźniei 
przegrał? Dlatego, że Rudzki był sta-! sze luż byty cosy w korpus. ale t o- 
ie w ofenzywie, Że cosy Chrostka ne ne me złamał inicjatywy 
DA apro А М тр irg: 4 ғ 


tu 
се 


too. że kłoś w taf walce wwerać йи 


IP sarski 
1 IM) » 


[аи еі zdecydowanego ataku. 
| piatuiko że zuwazł ua to godna 
|wiedź, ale wwvkorzystał to 
|swa korzyść | dał s n 
twe znaki łodz em mowi, 
Zwyciestw 


Та? п 
е a 


ме 


Кепей i myśli. 

Sewerpniak zademonstrował znów 
swa potwosna robotę nuszczyc elski. 
na która wn мас, wdy mozwow nr wa! 
симе w zwarcu I na półdvstaus. S!nv 
W'rosz һзу! dla nego dziecinnie latwvm 
dw rozervziema przecwnk en. Przez 
|rókorei пиу przygotowywał on 59 
l zonsezwentuce do tego, co mus ało HH 
stapć: trzech słmvch ciosów w pod- 
bródek, z którvch już pierwszy WY- 
starczwł. abv powalić pomorza 04; 

Cwran równ e destrukcwine. SHOĆ W 
troche mym stylu, rozprawił Se 2 
Wożnakewczem. Cyran NE btw] 


Akcie Skody slada 5/€ coraz гой! 
sze, W 74 m. Barvla strzela trzecia, a 
Umka w S8 m. zdobywa czwarta i t- 
staniu bramkę Ula zwyvciezców. Se- 
dz a p. Wołoszyn dobry, 

4.7.5, — LEGIJA 4:2 (0:2) 

W poły zasłużone zwycjestwo aki- 
Сале, W pierwszej полу е Legla! 
gra z wialen | ma zikrczna przewage. 
Przeźdzesd ze spalonego strzela brain 


ków zdobywa oss, W 44 m. САК i 
ski strzelą samobójcza bramxe Фа 
A/S. Ро przerwie akaderócy UZYSKU- үү ызы ЧАРМ 
ia przewagę | mimo, że graja w dze-| Se W tmezie techniczne aleje Ra 
око z powodu usin'esa z boiska Za | Pert naprzód. on erajat Бе Woj У 
СИА | swvm celnym, Кебе Co та 
W 57 m, wyrównuje Majewski z wi | Ке и poczatkowo За 
wego. AZS w dalszym ciagu przewa-] Se bromł, potem. WO код at 
ROSA m. Ко: оороо УУ rzymac 
ża i W n. ukówski ze гаа | ` е posty załamał s'e 
zicktownie strzela trzeca bramkę а | АЧС! bana мубта siły sa А 
cospodarzy, W minute później Stan- | peb e. A тс walkę е m 
czyk II z podana Муй ustaa wyn'k. CZ0bY UA lepsza nrace nóż "Polu 
sedzia p. kpt: Baran чапа i ШШЕ ai <. Faka 
kome wymki piłkarskie 


‚ Warcza. | chośbv. jak Smńsk. | 
wie: Hamoel -= Kraft 6:1 R ое! Мид ИШ. owal A | Rorhole. 
L Żur GIS: CWS Laur 6: 


Ап śladu nie pozostało z jego, chao- 
(3:1): Hakoah — Zorza 3:1 (1:0); Wek | УСУ 


Dobra. САУ nóg sparaliża- 
А j wał agresywność (ióreckiego, sg ił 
ker — Tur (Mokotów) 4:1 (2:0). даи ale celnie. Сор т а 
w kiej ulóreck atakowa 
ЭКБА. GWIAZDA 41 (1:1) Ji iurja i SPOKOIEM піс n'e prowadziło 

Skra wystapila bez кошун wa celu. Doprowadziło zato do celu 
Snmtosąrskego 1 i Majorka. l-sza .П0- l pqtholca Parę Świetnych prawych nie 
towa wpłynęła pod znakiem gry WYrÓW | efektownych ale bardzo skutecznych. 
nanei. W tej części meczu Dragaeńax| Wyniki szczegółowe: waka nisza: 
ze Skry schodzi z ho'ska z powodu WY | Rotholc (Warszawa) bije Góreckiego 
wielu ęcia reki, „| (Slask). Wirski (Poznań) bile Bag'ń- 

W 12 muucie pierwsza bramke Z 73 |skiexo (Wilno), 
H wy s „oh piórkowa: Rudzk (Śląsk) bi- 
NIC с RZE WA Cyran (уш; 
i / 1 Wo Је Wożniakiewicza (Łódź). 
Skra stnzela dw'e branki prze Ё i | W aga lekka: Strauss (Lwów) bije 
ka II i zdecydowan e przeważć we | M ica (Śląsk): Banasiak (Łódź) bije 
imo zejścia w 60 erónuc е Кон pram | © Piñskiexo (Poznań). 

«o 3юта}ха II z ho'ska. | are Sedzio| \ аҝа półśrednia: Pisarski (Warsza 
ka test dzielem Maszewy e ~ w] wa) bije Qarncarka (Łódź): Sewery- 
ża тие п: етл А (Warszawa) поканние Wrosza 
dzów 1200 osób. , 1 omerze) 

Т i MARYMONT norze.. 

ELEKTRYCZNOŚĆ = и | Мада średnia: Нате (Pomorze) 
yi 8: zela w h m, Ма! 11е Brzezińskiego (Bialystok), Сите 
Pienwsza bragike эи to Wi Malewski (Łódj) bije Malchrzyck'ego (Po 
. przez Ś zy A кулүп { 

A мү wyrównywa Kuśmierske, | TAR, 

0 ; A бике Schalowski 
ale iż W 24 түк e “СНОМ zdo. 
na 7 Marvmontu prowadze e. 


rogar glowa. W 42 m. Smosanski 


Wszechświatowy Związek Makabi 
we został przyjęty do Międzynarodo- 
wego Związku Narciarskiego. 

Łódzki Klub Lawn - Tenisowy ob- 
chodze w roku bieżącym jubileusz 20- 
lecia века i z tej okazji obiecuie 
urzadzenie turnieju mistrzowskiego W 
smei konkurencji miedzynarcdowel. 
która odpowiadałahy tradycjom ten 
su łódzk ego. 


Od 65 пиу Elefetr vczność gra w 
dz esiarke wskutek wykluczenia z bo- 
iska Gzymau aka za faul, Dz eki nad- 
zwyczajne amłrtnej grze calego zespo 
łu F'cktryczności w twn okresie gry. 
Komdasz i Karolak strzelają dalsze 
ćw e bramki Фа zwycezców. Sedza 
р. Musz%at, (m, at) 


Pasta do zebów 
najwyższej f 


akości. 
Oszczędna w użyciu 


Р sarsk oxo bvło skoe 


chwile. Cyran słabnie i ostatnie 
pojedynki przegrywa coraz wyvru- 
źniej. Мака była tak typowo nie- 
rozstrzygnięta. że trudno się dzi- 
wić protestom publiczności. która 
z przyznaniem mistrzostwa Rudz- 
| k'emu nie chciała się pogodzić. 

| Banasiak (Łódż) mał tytuł mi- 
Istrza w kieszeni jeszcze _ zanim 
wstał z krzesła. zato Strauch 
(Lwów) w tej samej спалі mial 
luż wypisane па czole dwie "terv: 

(1.0.0, Zaraz po роми łodz unn 
brzystąpił do jakiejś niezrozumie- 
tei a pilnej obserwacji swego prze- 
|ciwnka i przez dwie m пиу wv- 
паспі а mm ту Ко pieściami przed 
nosen. 

Pierwszy Skok, do którego Ba- 
nasiak przygotowywał sę tak dłu- 
go—i już lwoviamm еар na dts- 
kach „do ośmiu”. Potem straszna 
serja. krótki sierp 7 РГА; ikas 
syczny nokaut, przerwany jednak 
na nieszczęście lwow anma przez 
gong. Strauch nowraca w przerwie 
do przytomności. ale już w pier- 
wszych sekumdach drugiej rundy 
zostaje poddany przez własnego © 
kundanta, 

Waka w wadze półśredniej mię- 
dzy dwoma kolegami z warszaw- 
skej Skody — Pisarskim i Sewery 
niakiem. raz jeszcze wykazała du- 
ża inteligencie i doskonałe zasto- 
sowanie taktyki przez rewelacyj- 
песо pogromce Garncarka. 

P'sarski. który po swym sukce- 
sie nabrał w.doczncgo zaufania we 
własne siły. walczył znakomicie i 
ani przez chwile nie dopuścił Se- 
wervniaka do uubonego półdy- 
stansu. Dopiero w ostatnich mo- 
mentach były mistrz Polski docho- 
dzi do głosu. ale punktowe zwyc е- 
siwo Pisarskiego nie podiega dys- 
kusji. 

Hanske (Pom.) nie był dla Chmie 
lewskiego (Łódź) godnym przec- 
wnik'em. Ta walka w wadze śred- 
niej była dla Chmielewskiego no- 
prostu zabawa. Poczatkowo wido- 
cznie daży on do „czystego“ no- 
kautu. ale potem lituje sie nad prze 
rażóonym przeciwnik'em i pozwala 
mu przetrwać do końca. dajac vu- 
hbiczności prześliczny pokaz swo- 
ich w'elkich umiejetności i nieprze- 
ciętnego talentu. 

W wadze półciężkiej  Amczak 
(W-wa) nadspodziewanie łatwo 
dał sobie rade 2 Wystrachem 
(Sląsk). Ślazakowi pozostał już 
tylko ciężki c os z prawej, cios. któ 

А batal ъз "nio" EO" PrE- 


SSEMWSZYSTK'e rzy dy <u= 
vnełv pod znakiem newamliwci 
| wyższości techn'cznei Antczaka. 


Чогу też zasłużenie zdobywą trze 
ci tytuł mistrzowski dla Warsza- 
LWY 
| Przedstawiciele wagi c'eżkiej — 
| Konarzewski (Łódź) i Pitat (Poz.) 
ue mogli zaimponować. Dużo hyło 
chodzenia koto siebie. a mało Pra- 
wdziwei walki. Konarzewski mł 
jednak Obrzyma przewage rutv- 
py i Drawie wszystkie noiedynki 
jrozstrzyta na swą korzyść Jeden 
[сету Cos Piłata w trzeciei run- 
dzie sprawia па wm coprawda wy 
razne wrażene. ale iego zdecydo- 


Naneco zwyciestwa nie można 
dwestionować. 
Najstarszy z mistrzów Polski. 


Согу pierwszy swój tytuł zdobył 
dzięsęć lat temu. i reprezentował 
Polske jeszcze na paryskiej Olim- 
pjadzie. zaoow'edział по walce 
| swoje definitywne wycolanie Ste z 
I ngu Oto dobrze wybrany mo- 
| ntent! 


| Kafowice 


| 

| KATOWICE. 23.4. Tel. wł. 
| Ubieslei niedz eli przystawili piłkarze 
| okręgu śląskiego do drugiej serji roze 
ае o mistrzostwo okręgu ( 
łem odbylo s'ę przeszło 70 паа". 
(Хуткі okrenowei li4': Naprzódź, =|- 
l piny) — Słowian 2:0 (Оо) а" 
(Świciochłowice) — 
4:0. Chorzów 
BBSV — 07 Semiunow:c8 ; 
Na specialne  podXreśle Ee эбине 
zwycięstwo Orła nad? a wę” 
(1:1) oraz remis 06 Кб УУ CE ІЕЕ 


1:1 (0:0), m... 
Po niedzielnych к У "асп pierw 
sze miejsce w tabeli galal KS Naprzód 


Lipiny: " 
KATOWICE = — Tel. маи 
W niedzielę gł sie doroczny tur- 


niej koszykówki ZORanzowany przez 
katowicki ośrodeR wYcjowana fizy- 
cznegzo a ПаЁ'0Ч© Wcdrowna prezy- 
denta miasta, Katowic, dr. Kocura. Na 
starcie жале, А drużyn. wśród któ- 
znałdowały Się wszystkie сдї- 
zespoły lioruego Ślaska. Zashu- 
żone ZWYCIESIWO qdniosła drużyna 
Chorzowa. Ktora nagrode przechodnią 
zdoby la w roku beżącym ua wlas- 
ność. Na druciejn mieicu znalazla się 
drużyna Strzelca z Łagiewnik przed 
DZE i. Bviom) i deużyną Cho- 
rz У 
[А "ATI 

| W konkurencii pań zwycieżyłą dru- 
żyna PW kobiet (Nowy Bytom) przed 
кый Najlepsze techn cznie 

"BOV то drużyna Chorzowa Il oraz 
RKS Katowice + Strzelec Łagiewnik 
Zwycięska drużyna znaczała sie 
| doskonałą dysnozycja Strzałową : 10 
zapewniło jej perwsze miejsce, je- 
dnak sama gra druży"w pozostawia- 
la wiele фо życzenia. gdyż wnosi ona 
dużą elementów ze SZCZVPiorniaka, 

Zawody prowadzi kpt, Schkcutin- 
zer 


Bezbrzmkowy mecz 


ŁK. S. — Магѕгашіапға 0:0 


Tegoroczmy debiut dwu drużyn 
ligowych grupy Wschodniej—War 
szawianki i ŁKS wypadł beznadziej 
nie blado. Zawód zrobił zwłaszcza 
zespół łódzki. który wszak jeszcze 
pięć imiesięcv temu był jednym z 
poważnych kandydatów do zdoby 
cja tytułu mistrza Polski, 

Obu rywalom brakowało prze- 
dewszystkiem linii napadu, czyli 


tych formacyj. które nadają druży | 


nie piłkarskiej wyraz j styl. Pod 
tym względem i Warszawianka 1 
ŁKS. licytowały się im mmus © 
pierwszej do ostatniej minuty 1y- 
Ta siabizha w ofenzywie A 
zwoa nawet sprawdzić BN 
nie wartości formacyi defenzy - 
үе т зе Wydawało SIĘ, 
nych obu drużym, У nnie 
p b one о! ИСП 1 
że w sumie byłv ie to nie 
niezłe. Ale czy złudzenie 10, 
ad Е z przeciwnikiem 
pryśnie w SR kombimuiacym i 
4 im dobrze kom meam 
szybkim. — okaże dopiero 
strzelającym 


przyszło C. 


moc kłopotów, to też akcie w któ 
rych dochodziła ona choćby trzy- 
krotnie do gracza tej samej druży 
ny można bvło policzyć bodaj na 
palcach jednej reki. 

Naogół iednak nilka poprostu 
wędrowała od przeciwnika do 
przeciwnika, bez ładu. składu i ја- 
kiejkolwiek koncepcji myślowej. 

Do nieciekawej tei walki druży- 
ny stanęły w zestawieniach: 

Warszawianka: Jachimek; 
Zwierz Rusin; Materski. Makow- 
ski, Hahn; Korngold, Ketz, Kot- 
kowski, Prosator. Piliszek. 

Ł. K. S.: Frymarkiewicz; Kara- 
siak, Gałecki; Рекла. Welnic, Jań 
czyk; Durka, Herbstreich, Ѕіетрій 
ski, Sowiak. Król. 

Pierwsza połowa meczu była ie 
szcze jaka taka. Jakkolwiek odra- 
zu rzuciła się w oczy impotencja 
obu napadów. mimo to kilka cieka 
wych sytiuacyj podbramkowych i 
zagrań w polu. przy równocześnie 
bardzo słabzm tempie, robiły na- 
dzieję, że po pauzie będzie lepiej. 

Niestety — było dużo gorzej. 
W odcinku tym zniknęły bowiem 
reszilki myśli. ескі: i żywości 
grv. a boiskiem owładnęła niepo- 
dzielnie nuda, nieudomość i przy- 
padkowość. 

Zreszta ten brak wyniku cyfro- 
wego i podzielenie się punktami 
od iśle przebiego- 
nie bram= 


„OR nry 


0 б SIĘ 
па strzele 


Lpa WwW OOW . 


' 


| 


| 


BAGIŃSKI (WIL.) — 
(POZ.). 


Obu zespołom piłka sprawiała |kj nie zasłużył żaden zespół, a 


przewagę Warszawianki w pierw 
szej połowie zniwelowało w dru- 
giej dojście do głosu ŁKS-u. 

Z pośród 10-ciu napastników te- 
go nieciekawego spotkan a coś na- 
prawdę dobrego nie możma, powie- 
dzieć o żadnym. W ŁKS-sie Stem 
piński jako kierownik napadu nie 
zdał zupełnie egzaminu. Sowiak 
tyle. że kilka razy próbował strze 
lać. Herbstreich usiłował јак zwy 
kle robić coś sam, również bez ро 
wodzenia, bwia cześć dośrodkowań 
Dumkj trafiała w pomocnika, Król 
też był bez wyrazu. н 

W Warszawiance Kotkowski do 
przerwy wykazał się wyjątkową 
‘јак na siebie ruciliwością, ale po- 
item spadł do stałei swei ostatnio 
'roli — bezużytecznego figuranta. 
| Ketzowi również daleko do cza 
|sów swej świetności z iesieni. W 
polu nie przedstawił teraz żadnej 
wartości, a strzały czasami efek- 
towne. nie docierały jednak do ce- 
№. 

Prosator posiada manierę zby- 
tecznego przetrzymywania piłki i 
gry już nawet nie w szerz, ale w 
tył boiska. Pozatem brak mu w 
wybitnym stopniu startu do piłki. 
Pikszek nie liczył się wogóle, 
Korngoidowi nic sie nie udawało. 

W ŁKS-sie nieźle wypadła gra 
| linji pomocy, dzięki pracowitości 
wszystkich trzech graczy. Ich 
Vvis-a-vis też pracowite, nie potra 


i 


Te kilka dni po dezercji Naju- 
cna mie pozostawią po sobie zbyt 


dobrych wspomnień i pewno 
Teza do historji tenisu polsk.e 


Urwanie gł, 
fon i telem 
między 


owy straszne: tele- 
е ciągle pracowal 
сма aTSZAWĄą a Paryżem. 
wreszcie Spadł kamień z serca 
= Estrabcau : CB, AŻ 
"anny, niedy | JUż Wśród nas. 
Сат» кнм CHO wzrostu Fran 
suz opowiada nam > 
ға e nam o swoim gwal 
townym „na łap Сар“ wyjeździe 
z Paryża. У] 

— (а сея degout 
dzi niesmak). Ale dzi 
cach wszystkieg 
dziewać. _ Będę się ораи 
dzić w nieszczęściu,  *Fyqzień 
czasu to coprawida niezbyt R a 
ale jeszcze można dużo „е 

— Czy widział Рат kiedy 
przedtem graczy polskich? 

— Żadnego z nich nie sam 
jakkolwiek dużo o nich słyszą. 
łem. Nie widziałem też nigdy gra 

zy holenderskich. te 
Czy ma pan ewentuainie czas 


ус 


ant! (to bu- 
siaj po Niem 
О można się spo 


Holandja? j 
To zależy, tylko ed Racing 
ч ‚үлп jestem związany 
Strah < którym Jes 1а 
К: ат wiem jednak. że ten 
SD jest b przy chydnie dla Pała 
ców usposobiony : 
` Pan 8407 
— Co Pan 5994 
reta i Merlina (PrZYP: 
obaj przegrali ostatte 
setach dl Timmera)* 


{ о formie Fe- 
red. — 
w trzech 


č А i а 


GRUP 


4 wy Hadze podczas meczu ' 


A UCZESTNIKÓW WALNEGO ZEBR 


NA Dięrwszymi planie siedzą; pp. Nicenber£. 


| Merlin ostatnio na skutek rad, 
udzielonych przez Соспеѓа, zmie 
lnił sposób trzymania rakiety. 
| Oczywiście początkowo odbije 
się to na jego rezultatach. Feret 
był ostatnio w niezłej formie i je- 
go porażka mówi więcej. 

Tłoczyński podobał się F 
cuzowi bardzo. І 

Znać w nim klasę. Szczegółową 
оріпје o nim (jak również o in- 
nych graczach) wypowiem, gdy 
z nim zagram. Servis тта b. do- 
bry. Robi pewne błędy przy 
backhandzie, zbyt mało piłek pla 
suje. Powimien starać się grać 
nieco mniej ofenzywnie. Dużo pi- 
łek, nadających się do skończe- 
nia nie wykorzystuje. 

Kort „Legii“ jest trochę za 
wolny. W takim „Rolland Gar- 
ros“ piłki odbijają SIC 
се). 

Jak każdy Francuz, Estrabcan 
iub mówić o szansach Swego 


ran- 


| kraju w obronie Рийати Davisa.: 


Francuz jest nastrojony Фе5$У- 
|mistycznie. Nie wierzy, aby W 
tym roku puhar pozostał we Fran 
cji, mimo, że jest przekonany. 
iż Borotra w 
da się namówić na sinzla. Nato 
miast powątp:ewa, aby Cochet 
jormie 


mógł być w szczytowej 


(niedawno z nim trenował). 
Boussus według niero jest ty- 
pem gracza, który zbyt wcześnie | 
zaczał grać i dziś już nie robi po 
stepów, K. 


G. 


ANIA SPORTOWYCH 
SKICH. 
kpt. Żelazny, . 
Strzelecki i Olchowicz, 


dużo szyb- | 


ostatniej chwili! 


PRZEGLĄD SPORTOWY Środa 


Nieudany start wschodu ligowego 


WIRSKI 


filo jednak utrzymywać kontaktu 
z własnym napadem. 

Wśród obrońców stojacych bez 
wyjątku na poziomie wyróżniał się 
wysoką forma Rusin. Zwierz do- 
bry taktycznie, wykazał się iednak 
brakiem serca w walce, Oraz nie- 
pewnym \уукорет. W  ŁKS-je 


{ kż 4 SEL. E 
—ү——— 


GBURSKI (ŚL.) — PISARSKI 
(WAR.). 


):3€:( 


‚ 26 kwietnia 1933 токи 


| 


sa: 


б 
LJ 


Gałecki lepszy od Karasiaika. Obaj 
bramkarze nie mieli specjalnego 
pola do popisu, gdyż pilki przez 
nich chwytane nie wvkraczały po 
za ramy moonvich podań do bram- 


i. 
Sędzia dr. Lustgarten z Krako- 
wa. jak zawsze. b. dobry, 


Pogoń zdobywa 2 pkt. 


zwyciężając 22 p.p. w Siedlcach 3:2 


| SIEDLCE, 23.4. — Tel. wł. Prze- 
[gadu Snort. — Pogoń — 22 р, p. 
13:2 (1:0). Bramki dla Pogoni strze- 
li: Łagodny dwie, Niechcioł jed- 
па, dla 22 p. p, — Świętosławski i 
'Bdewicz. Sędzia p. Rettig z Łodzi. 

Wynik remisowy raczej byłby 
sprawiedliwszy. Na obydwu dru- 
,żynach znać jeszcze przebytą zi- 
те. W Pogoni na pierwszy plan 
| wybija się Albański, broniący nieje 
dnokrotnie wprost w beznadziej- 
nych sytuacjach. Obrońcy Bereza 


! godny. 


і 


| 
| 
| 


Pomoc spełniła swoje zadanie, 
przyczem Kuchar specjalnie opie- 
kował się Graczyńskim. W ataku; 
lepsza lewa strona Niechcioł, Ła-| 
Zimmer na środku ataku 
nic był zbyt groźny. Niezły Moty- 
lewski miał za partnera słabego 
Wolańczyka. 

22 p. p. miał słabe i dobre mo- 
menty i rozegrał się naprawdę do- 
piero po przerwie  Porażkę woj- 
skowi ponieśli dzięki złej taktyce, 
gdyż wyrównawszy 2:2, zamiast 


i Józefski pewni. Wadą Berezy jest| na okres 5 minut zamurować bram 


brutalna gra. To też po przerwie 
w 31-е} minucie został wykluczo- 
ny z boiska. 


|cego gola. 


kę, pozwolili sobie prawie że w 
ostatn ej minucie strzeiić decydują- 


List od 


Nowy York, w kwietniu. 

„Przyzwyczaiłem się już, że 
po każdym meczu dzielę się 
wspomnieniami z czytelnikami 
„Przeglądu Sportowego". Nie 
pisałem dawno, ale miałem cięż 
kie chwile po klęsce z Schaa- 
fem. Niestety nie pozostała mi 
nawet nadzicja na rewanż, gdyż 
i Schaafa nie ma już na tym Świe- 
Cie. 

Ciężkie to były chwile, kie- 
dy uprzytonmiłem sobie, że 
przegrałem przez k-o. Dla każ- 
dego boksera nokaut jest zała” 
maniem  psychicznem.  Zrozu- 
miałem, że przez pewien czas 
nie wolno mi nawet myśleć О 
boksie. Jako lekarstwo wybra- 
łem podróże po Stanach Zjed- 


DZIENNIKARZY М 


'ARSZAW- 


Junosza-Dąbrowski. Sikorski. kot. Mielech. 


WARSZAWIANKA Z ŁKS 0:0 - 
Pojedynek Ketza (W.) i Jańczyka ( ŁKS), Na lewo arbiter zawodów-dr. 
Lustgarten z Krakowa. 


Poredy 


|noczonych co mi świetnie zro- 
biło. 

Teraz przystępuję do dalszej 
kariery z пометі siłami i z no- 
wym zasobem energji. Mam na- 
l dzicję, że wszystko w przysz- 
łości będzie dobrze. Karierę 
swoją muszę przecież zaczynać 
nanowo, ale przypuszczam, że 
wkrótce stanę znów na wyso- 
kości zadania. Zwycięstwo nad 
Feencyem posunęło mnie już o 
krok naprzód. 

Narazie nie mam widoku na 
żadną walkę. Proponowano mi 
wyjazd na tournee do Europy, 
ale uważam, że jeszcze na to nie 
nadszedł czas; mam jeszcze w 
Ameryce wdzięczne pole do 
działania. Stanley Poreda. 


| 


| 
0 puhar P.U.W.F. 


Sekcja kolarska W. К. S. „Legla“ от- | 
ganizuje w dn. 3 mada r. b. na otwarcie : 
sezonu kolarskiego doroczny wyścig 
drużynowy na dystansie 100 kim. o 
puhar PUWF i PW ze startem i metą | 
w Jabłonnie Legionowej. | 

Każda z drużyn klubowych musi się 
składać z 3-ch graczy, a klub może wy 
Stawić conajwyżej dwie takie drużyny. 
Start drużyn. po losowaniu nastąpi co 
dwie minuty. 

Żadna pomoc techmiczna i AE 
towa nawet ze strony osób postron- 
nych, ne jest dczwalona. i 

Klasyfikowane będą {уо te чин. 
ny, z których naimniej dwu zawodni- 
wów przejedzie cała trasę. Zwycięża; 
drużyna., którei zsumowany czas dwu | 
pierwszych zawodników jest naukrótsży, 


'TŁOCZYŃSKI PODCZAS 
wykazał swo'ssą ambicję, która pozwol:ła 
seta. 


Gwożdz.ński z Polakiem po zgra 
niu się będą tworzyć doskonalą pu 
rę obróńców. W pomocy парыріеј 
wypadł Sroczyński. Jakubowski u- 
meszkodliw.ł Motylewskiego. го» 
chę słabiej wypadł stary weteran, 


Czajka, Któremu parę razy uccku; 
i Nicehcioł, 


W. ataku, który rozegrał s.e do- 
piero ро brzerwit, zżaw.ódt Ura- 
czyński, pauzujący przeszio od 15 
miesięcy. Buew.cz do przerwy za 
dużo grał na wiasną rękę, ne wy- 
korzystując Swięlosiawsk.ego, któ 
ry niejsdnokrotine stwarzut groź- 
ne sytuacje pod гапа Pogom. Ru 
sinek był wszędz e, lecz jexo prze- 
boje obrona zatrzymywała їашаті. 
Marcinkowski byłby naprawdę 
pełnowartościowym yiaczem, gdy 
by grał przytomniej pod bramką. 

Drużyny wystąpiły w składach: 

Pogoń: Albański; Bereza, Jeżew 
ski; Hanin, Kuchar, Deutschman; 
Motylowski, Wolańczyk, Zimmer, 
Łagodny, Niechcioł, 
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MECZU Z WITTMANNEM. 
mu wygrać bez straty 


! Pogoni uśmiecha się szczęście, ale 


immer strzelą koło słupka. W 20 
minuc.e wolncyo z 30 metrów bro 
mi szczęśiiwie Koszowski. Po chwi- 
п Uraczyjski zaprzepaszcza $уу:е- 
tną okazję. gdy stojąc sam pod 
branika miast ostro strzelać, p.ikę 
|daje Swiętosławskiemu, który sy- 
i tuacji nie wykorzystuje. 

Wyrównanie pada w 24 minucie, 
„gdy SŚwietosławski dostaje p.łkę 
od Bilew.cza i przedostaje się 
przez obronę. Albański wyb.ega z 
' bramki, lecz Świętosławsk. go mi- 
к i lekko strzeia do pustej bram- 

i. 

| Wojskowi niedługo się 
| wyrównaniem, gdyż już w 
nuce Łagodny przechodzi przez 
obronę i z odległości 5 metrów 
strzela nie do obrony. Pogoń рго- 
wadzi 2:1. 22 p. p. dąży do wyró- 
wnania, nie schodząc z pod bram- 
ki Pogoni. W 31 minucie za foul 
па Marcnkowskim Bereza zosta- 
ję usunięty z boiska. W 32 mnu- 


cieszą 
27 mi- 


22 p. p.: Koszowski; Polak, | cie wolnego z 40 metrów strzela 
Gwożdzińsk, l; Czajka, Sroczyń- | Gwożdziński. Zamieszanie pod 
ski, Jakubowski;  Świętosławski,i bramką Pogoni і B.lewicz wyró- 


Bilew.cz, Graczyński, Rusinek, Mar 
cinkowski. 

Оге rozpoczyna Pogoń. W 
czwartej minucie Gwoździński ład 
nie wypuszcza Marcinkowskiego, 
który z 10 metrów pudłuje. Ла 
chwilę kombinacja trójki Pogoni o- 
mal nie kończy się zdobyciem 
bramki. Główkę Wolańczyka przy 
temnie broni Koszowski. Szybki a- 
tak wojskowych. Albański broni 
szczęśliwie. W 15-ej minucie piłkę 
dostaje Graczyński i z bliskiej od- 
ległości strzela w ręce Albańsk:e- 
go. W 20-ej minucie Marcinkow- 


ski przedostaje sę pod bramkę Po | 


goni. Podbiega Bereza i piłkę za- 
trzymuje na linji pola karnego re- 
ką. Wolnego wojskowi zaprzepa- 
szczają. W 23-ej minucie tenże 
gracz pudłuje z 5-ciu metrów. Po- 
чой broni się tylko wypadami, któ- 
re z powodzeniem likwiduje obro- 
na 22 p. p. 

W 31-еј min. następuje dramat 
pod bramką 22 p. p. Zamieszanie 
podbramkowe — nadbiega Sro- 
czyński i ratwje na róg. Strzał Nie- 
chcioła przytomnie lokuje Łagod- 
ny w siatce. Pogoń prowadzi 1:0. 
„Po przerw.e już w drugiej minu- 
cie Bilewicz z 20 metrów s:rzeia 
w poprzeczkę. Taką samą sytua- 
cię marnuje Zimmer. 

‚22 р. p. dąży do wyrównania. Ak 
cie jego zaczynają się kleić. Atak 
za atakiem sunie na bramkę Pogo- 
пі, która zaczyna grać brutaln e; 
Szczecóln'e Bereza. W 10) minucie 


i 
i 


HONEMAN — HAN 
wie sprintu walczą o 
mu zanowego 


Trzej mistrzo 


w nuje. 

Cała drużyna 22 p. p. skupia się 
pod bramką Pogoni. Atak ға ata- 
kiem idzie na bramkę, lecz obro- 
na z Albańskim wszystko ratuje. 
Ostatnie minuty należa także do 
22 p. p. Pogoń broni się wypadami, 
przyczem w ostatniej minucie po 
kombinacji Łagodny — Niechc oł 
ten ostatni strzelą zbska decydu- 
Jaca bramke. 

Sędziował p. Rettig z Łodzi bar- 
dzo dobrze. 


Lekka atletyka 
w Poznaniu 


W ramach biegu naprzełaj odby: 
ły się zawody lekkoatletyczne, 
które przyniosły nastepujace wy- 
niki: 100 mtr.: 1) Strychiński (War 
ta) 11.6, 2) Feliński (Warta), 3) 
Eggert (Sokót): 800 mir.: 1) Mar- 
ciniec (Warta) 2:07.6. 2) Urbaś (So 
kół), 3) Siuda (AZS); 4x100 mtr.: 
Warta I (Feliński. Marciniec, Stry 


czyński, Wojtkowiak) 46,6. 2) A. 
А ©. 3) Warta II. 
Skok w dal: 1) Malinowski 


(Warta) 6,66, wynik zaledwie о 
dwa am. słabszy od rekordu okrę- 
gowego. СО na początku sezonu 
zasluguje па podkreślenie, 2) 
Schmidt (AZS) 6,32. 3) Skocki (A. 
Z. S.) 6,07. Skok wwyż: 1) Wesper 
(AZS.) 1:75, 2) Banaszkiewicz 
(Warta) 1,70, 3) Malinowski (War 
ta) 1.60. 


SEN — FAUCHEUX. 
Puhar Europy na torze Velodro- 
w Paryżu. 


_ Zwyciestwa Warty i Ruchu 1:0 


Czarny dzień zespołów Krakowskich. Wisła przegrywa na Śląsku, a Garbarnia w Krakowie 


тт. my 


EJ 


$ 
i 


KRAKÓW. 23.4. — Tel wł. —jwlak; Przykucki. Ofierzyński, Szer} Gospodarze zaczynają z począt-|tyczny i staje s'ę raczej słuchow:- 
Warta — Garbarnia 1:0 (0:0), Bram | їке I; Radojewski, Knoła, Szerfke kiem trzeciego kwadransa zagra-| skiem, gdyż sędzia Mazur nie bor- 
kę dla Warty strzelił Szertko IL Ii, Kryszk.ewicz, Nowacki. ‚2аё bramce przeciwnika. Ропїо- | ахо się orientuje. popełnia kilka 
Sędzia p. Mazur. Publiczności 4000. | Garbarnia: Gregorczyk; Konkie- | wicz wykazuje pierwsze przebły- błędów, a w dodatku gwiżdże tak 

Tegoroczne wyniki Garbarni uie| wicz, Bil; Nagraba, Wilczkiewicz, | ski swej wspaniałej formy. przeraźliwie, iż wyprowadza to 
wysuwały zespołu tego na fawo-: Skwarczewski; Riesner, Joksch,| Po pauzie pierwsze ataki (Gar-| wszystkich z równowagi. To też 
ryta w meczi z Wartą. Jeśli jed-! Smoczek, Pazur, Bator. jbarni kończa się pod bramka go-| schodzi on po meczu z boiska pod 
пак pomimo tego gospodarze prze-| Warta zaczyna grę i przez p'er-|ści, Smoczek już w trzeciej minu-|opieka porządkowych i policii. 
grali ten mecz, to пе znaczy, aby|wsze 5 minut jest ciagle w ofen-|cie wspaniałym wolejem przenosi) Garbarnia atakuie bez przerwy, 
wynik spotkania nie mógł brzmieć |zywe. Ataki Garbarni ogranicza-ipłkę obok słupka. Niedługo póź-| wszystko rozbia się jednak o do- 
odwrotnie. ia się do współpracy Smoczka ze| wiej Fontowicz broni groźny strzał | Юта grę defenzywy gości. W 34-еј 
. Warta zaczeła mecz w lepszej| skrzydłami. W 13-еј minucie Gre-|głowa Smoczka. Rozstrzygnięcie | minucie wyrównanie wisi na wło- 
formie od swego przeciwn ka. Na-|gorczyk chwyta centrę Radojew-|pada w 11-е} minucie, gdy Szerike <Ки, gdyż piłka toczy się po I'nii 
pad jei funkcionował sprawniej, ро skiego. wykazując poraz pierwszy (ЇЇ otrzymawszy piłke od Krvszkie- | bramkowej Warty. lecz nadb'ega- 
zycie jego były groźn ejsze. jednem; swa niepewna forme: nadbiegają- | w icza mja obrońców i ostrym|jącw Flieger wyjaśnia sytuacje. 
słowem goście byli zespołem осу Kryszkiewicz ne trafia w p.t-!strzatem pod poprzeczkę uzyskuje 
wiele lepszym. W miare iednak|kę. tocząca się obok bramkarza. | prowadzenie. w 40-ej i 44-еј minucie., z których 
ruchu wskazówek zegara szanse] Warta jest ciagle zespołem lep- | Garbarnia ambitnie daży do wy-| każdy miał w sob'e 90 proc. za- 
zaczęły się wyrównywać. (ospo-|szym į ma szereg Dozycyj podli równania, przestawia nawet па | годка bramki. sparaliżował dosko- 
darze zaczęli coraz bardziej docho- | bramka gospodarzy. W 30-ei mi-| chwile swoją linie ofenzywia. wdyż | natv Fontow cz. 
dzić do głosu, a kryzys minął wraz |nucie Smoczek strzeia pewnie na|Resner idzie па łacznika. a Joksch| WIELKIE HAJDUKI, 234. — 
z przerwą. | bramikę. strzał jego idzie nieuchronj wędruje па skrzydło. Gra przybie-| Те!, wł. — Ruch — Wisła 1:0 (0:0). 

Pierwsze minuty gry po pauziejnie w róg. lecz w ostatniej chwili|ra na ostrości, raz po raz rozlega, Framkę zdobył Włodarz. 
przyniosły już zmianę obrazu. Те- | {гаа na but obrońcy i zmieniajsię na boisku gw zdek sędziego. | Ruch: Kurek; Wadas, Касу; Zo- 
raz rozpoczął sę pojedynek ambit-; k'erunek. Mecz traci zupełnie charakter op-!rzycki. Badura. Dziwisz; Włodarz. 


niego ataku gospodarzy z bramka- 
| g д | I, Е 9 


rzem i obroną przeciwnika. Wy- 
grał go Fontowicz, przypieczęto-| 
wał Szerfke celnym strzałem i po-! 
rażka Garbarni stała się fakten! 
dokonanym. 

Warta cofnęła się do dcienzywy. 
przetrzymując półgodzinny napór 
ambitie grajacych gospodarzy i 
wywożaąc do domu cenne dwa pun- 
kty. 

Ocen'ajac zwycięzców. 


wstrzymać na dystans silnego jaki Nic wartościowego nie wniósł ró- 
tur przeciwnika. Banasiak рагі па | wnież na тих Кода i Wwvstrach. 
przód, okładajac, jak na siebie базе! Chaotyczna wymiana ciosów tych si- 


4 Sobota. 22 kwietnia. 
Sala cyrku znów była рггерећіо- 
na i walki znów obóźmiene. coprawda 


należy 


wyróżnić św etra prace trójki гоа | "їе z wimy_ organizatorów. ale regu-|ce'mę swemi peścami przeciwniejfaczy przechyila szalę zwycięstwa 
kowej laminu P. Z. B, когу każe ważyć|ka, Bąkowski tańczył koło niego jakina stronę Wystracha głównie Z po- 


ataku, który szczególnie 
przed ranza celowo pracował i gdy 
by akcje swe kończył strzałami to| 
trzy niezdecydowanym  (iregor- 


atrgażudc się wiwodu nokdatmiu łodzianina w 3 run- 


zawodników na godzinę przed star- |baletrca odważnie 
dzie. 


tem, A јак się okazuje. przy kikuna- ү wypady i riposty. Słuszny wynk był 
stu bokserach godzina ше wystarcza remisowy. O zwycięstwie (skoro taki: Моска zdaje się kończyć już swą 
4 ү 3 na te formalności. werdykt zapaść musiał) mogło decy- karierę. Przez dwie mmdy zwórą 
czyku mógłby uzyskać wyższy cy-| Atmosfera wśród widzów i zawojl-|dować tylko zrozumienie boksu przez | peliał cn bykiem swego релесі ka 
frowo wynik. ników napięta; zagęszczaja się Szan-|sędzów. Zwyciężyła i to jegmomyśl-|i mał optyczna przewagę. Dopiero w 
W pomocy do przerwy wybiiałise dokoła uzyskawa tronów. nadcho-|nie koncepcia brutalna. trzeciej rundzie jakś dobry duch o- 
się Ofierzyński. wsnółpracujacy dojdza pierwsze póliinalv. Nieuzasadnio-| То była jednak jedyna decyzja z| świecy Pieta і nauczył go robić uży- 
brze z Tunia ataku. Po przerwie саспа niczem wrogość widowni wobec którą тох Буну polemizować, choć | тек ze swych dłwzich rex. Rezultat: 
gy zai En za każdym га- | ROA nie brakło. ао do osa у RE й. е minuty Е 
р ; NC o а Neq zem, gdy ukażą się па rngu ziešone faeh należy zwycięstwo zeszłoroczeli niezdoluv do podniesienia гах dla 0- 
PRE ob К АО spodenki. Cały cyrk od «alerii do юѓ | nego finatsty w wadze koguciej, kra- | brony: był nokaut па stośaco 
Е EWC ХОБА AS ŻYCZY: тргова і. kow'amina Chrostka z faworytem Kaj: | Rozegrano też dwie wałki „klubowe”, 
Jy Fontow'cz w Каср, ГИС | Kolegium sędziowskie poprawne i|narem. Jedne z nannószych postaci przyczem jedza tysko była prowadzona 
wał o wyniku w drugiej połowie |bezstronne. Burzliwe protesty wido- iake рлеу se przez mim nalna serio, Sbński ze wzrastającą z rui 
spotkania. wni po irektórych wadach są raczej| mistrzostwach. Clrostek, jest pęściaj dy na rudę przewowa. курш Оа 
Garbarnia z wyrazem zawiedzionych nadziei niż |rzem całem sercem. Nie zna on co tol Wcwukowokego. Świetna praca nóg 


trójka pomocy Warty poświę-;, 


początku słabsza 


rozyrywała się coraz bardziej, Ak-|bledów w orzeczeniach. Mimo to му strach, wahanie. załamanie. prze па- | cęchowata to Spodka e. 
cie ataku opierały się jednak głó- rządzaja arbitrzy swem рох{еро\уа- przód ustaw cznie. па każdy. cios znaj! Konarzewski wygrał z Krenrcem 
i wem a raczej sposobem myślema: duje odpowiedź. naralżuje wszeikie! przez уар! уе] wartości mokaut. Za- 


winie ma pracy Smoczka, który sta 
nat nu bo sku zaiedwę w kika go- 
dzin po ше. Akcje trójki środko- 
wej jako całości niewiele miały gro 
Żnych momentów. gwdvż Joksz na 
prawej strone wypadł słabo; за 
Pazurek dov'ero w drux'ej połow'e 
zaczał dochodzić do głosu. Skrzy- 
cłowi otrzymywali conne nitki od 
Smoczka. ale ne umie ieh real- 
томас, Pomoc niepewna. W obro- 
mie lepszy Konkiewicz. (iregorczyk 
i В от ереп. 

Drużyny wystaniły w składach: 

Warta: Fontowicz: Fever. Pa- 


Obrady dzien” ikarzv 


przeciwnika  rozmaito- | |egwie zdołał on zademonstrować na 
ścią swych metod waski, To ргама, se swowo kolegi klubowego lepsze wa 
k że ciosom jego brak celności, akęjom | lory techniczne. a już po prostymi 
zwala tyko na luraganowe, prowa- | czystości i szlifu wiefwel wiedzy te-| Krenz padł na deski do 3 i zdecydował 
dzone“ naoślen ataki: sędziówie zdają ! си cznej. Kaluar próbował całych! у poddać, 
siges doceuiać ацил иіс (-zasobówoewajoteciuakidoszaoł TM ны. k 2 
wiązanych асу} obronnych zawod-;nv joro (таа пт С NA TDO le spotkan. Мобил ez mp. we do- 
ników słabszych, ich Копоерсм) taktycz | (у, proste. mające przykctować Ф | pust dzeki swemu tempu | zac'ęto< 
mych, krzyżujących się zwycięsko zisze aoje, umierają w zaroćku. ści ubso'wtiie do głosu Kozłowsk едо, 
brutawa sila myślącego jedyne | Na tle ogólnego wysokiego pozio- | który ioszcze wczoraj tak ładnie sie 
kategoria mózgu — ару tkuprzód. mur mrstrzostw  niekarzystnię wyróż- | zaprezentował. Pomorzasńn już w dru 
Boks polski cervi na swe zbył do-| niato SĘ pare walk. Odnosi sę то | хеј rundze uznat za stosowie рото 
bre warunki fizyczne. Aby nadać па | przyjęwiszystkiem do imeczu Brolik=|lć se wyliczyć. ! 
słuszny kierunck rozwojowy premio- | Напуке, Pomorzanin bywał już w lep! Алак, oszczedzajać SE. Мга 
wać se wino właśne (technikę i 9- | szej formie, tym razem był tylko a- poskromił pełnego temperamentu ас 
bronę. A na to trzeba przedewszysi- |gregywyy. ae bez precvzii Brolik surowego Urbana. Polus mal ceżke 
Rieni аһу sedz ówie arzua Nail ое jestrznpeńńe WITÓWY zade zanim zapadował uad Brzecz- 
kiem z wysokości  Majchrzyckieh. a | М И; 
nie Banasiaków. | 


krzywdę bcksowi polsk emu. Seędzio- | zanrerzenia 
wie ргсракш'а bowiem Siłę, nie cios 
сету i stny; brutałna se. która po- 


Dvzresja ta iest napisana na mar- 3 
Walne zebranie koło warszawskiego | 8 Uesie waki Banasak — KE; Nowacka AZS = Warszawa 
Zw. Dz. i Publ. Sportowych zeromadzi Nie ulega watpliwości, że Banasiak, | К 


byt sthwejszym i xrożniejszym bokse- I 
rem, że walczył jak na niego dosko-, 


у wygrywa bieg naprzełaj о mistrzostwo Po'sti 
nale, żę Bykowski byt, słabszy niż w! 


meczach poprzedtrch. wdawał się niel ŁÓDŹ, 234, — Tel, wł. — Ćross|na. Na fmiszu przewaga Nowac- 
potrzebnie w bijatyki. nie umiał po-|country pań o m strzostwo Polski| kici Jest już bezsporna. Świderska 


ło w sobotę oseo 30-11 członków, Naj- 
ważn ejsza uchwała był wybór samo- 
«узели zaurzaci koła. którem uprze- 
ыо kienowat zarzad główny Związku, 
vb «тесту na zjeźdz e wszystkóch kól 


prow ас свату. | zgromadził stawkę najlepszych | dużym wys łkiem wyprzedza Szua 
Do zarządu koła warszawsk' czo po- 7 | biegaczek. Pod tym wzz.ędem by-|sówne i plasuje się na drugiem 
solano pp.: uu prezesa mż. J, Gra- To i owo ła impreza udana, niestety, w żad- mieiscu. 


[nym stosunku do tego nie stataj Mistrzostwo Po'ski zdobyła No- 
wartość propagandowa, zaintereso | wacka (AZS М arszuwa) w czasie 
wanie bow em biegiem było mikro 3205.0. 2) Świderska (AZS Poznań) 
Корпе. Również organizacji mo- | 3:08.2. 0 półtora metra za Świ: 
żnaby niejedno zarzucić. derska kończy bieg Szuasówna 
| Przez cały czas beg prowadzi-|(Pozoń Katowice); 4) Głażewska 
ła warszawianka Nowacka, która; (ŁKS). 5) Wvsocka (Strzelec Ka- 
też rozstrzygnęła z powodzen ети | lisz), 6) 'Smętkówna. Ślązaczka Le 
iswój pojedynek z obrończynią ty-|bekówna była 13-а. 


bowskiezo, na w ceprezesa Кр. Żeluz= 
токо, na согом op: К. Gryvżew- 
sk оо, R. Mosina i Al, Meksamunow.= 
cza. u na zastupców — (liórkę i Dan- 
туха. Do sadu kołeżeńskieyo weszli 
em: M. Strzelecki. kpt. Kwrietto. J. Erd 
nam Osiński | Bednarski, Do komisji 
rewizyjnej po.: A. Otelrowicz, W, Si- 
Karski i I, Grabowski. 

Ити przewadr czyli kolejno pp.: 


Organizacje meczu Polska — Niem- 
су о puhar Davisa, po ewentualnen 
zwycięstwie nad Holandią, powierzo- 
no па ostatuiem zebramiu zurzącu P. 
Z. L. T. warszawskiej Legii. 

Na meczu z Holandją kierownikiem i 
potskicj drużymy puharowej będzie ka 
pitan związkowy P. Z. L. I wm. 
R'ed 


W. Sikorski i M. Strzeleck. see! był badany przez lekanza,'tułu mistrzowskiego, Ślązaczką| Czas Nowackiej byłby lepszy. 
Pozatem uchwalono podnieść Wv-|który stwierdził u niego po grypie 0- Szuasówiki. zdvby nie niedomagania organiza- 
cokość skladki członkowskiej do zł.| słabienie całego organizmu i zalecił Bieg zaczął się za stadjonem|cyjne. Na k'ikadziesiat metrów 
kompłetny wypoczynek. erzed meta. Nowacka zatrzymała 


parodniowy 
Wohec tego w pierwszych hradi tre 
ningu z trenerem francuskim, Estra- 
beau Hebda udziału nie weżmie. 


Sensacyjne tourne piłkarzy polskich 


lo- roczwe, Z cwyo do kasy kola 
warsz, wpływać bedze 10.—- 

Na zakwończenie  postanawiono po- 
Czysowauć p дут. P.U.W.P, za łaska- 
wę udzielenie sal. na odbyte walne ze- 
wanie. 


ŁKS-u, trasa jego prowadziła da- 
lej przez okoliczny lasek karolewe| 
ski i wynosiła. sądząc z uzyskane- 
go czasu tylko coś ponad 800 mtr., 
a ne 1200, jak było przewidziane. 


się. nie w'edzauc. wobec braku tas- 
mv. gdzie jest linia mety. 

W Pabianicach odbyt się cross 
coutry na dystansie 3700 mtr., któ” 


zawerza przeprowadzić Zarzad P. Z.JĄ, Ке =”. R ү W АДЫ A. PRE „daje 
Prezes Z. Rusecki, który wyjeżdża Р, М, w grudniu r. b. јако trenimg prze | Na starcie stanęło 14 zawodu: гу » уйга! | A R ке бу 
w memedziałek do Palestyny. otrzy=| mistrzostwami śwata, Tak więc grać czek. 1.35. wwmrzedzałac о 2 р 


Polaka (ŁKS). 3) Rybak. 4) Nogal- 
czyk ohai Kruschender. Startowa” 


Prowadzenie uzyskuje Nowacka, 


będa паге w Rwnunji. Grecj, Pa- en'e, e NOV 
właściwie koalicja śląsko- 


mał апа od P.Z.P.P. co do sfna- 


булмы а m ędzypaństwówych АСА і Egpce. choć ] 
т E Аи, Wydział spraw sedziowskich P.Z.B. 167770 лейка iest równorzęd- 10 17. Bieg ukończył: wszvscV- 
| na wniosek Мчс БС SA СЕБ REED NENA NE R тезе 
skreślił z I sty sędziów Р.4.В, Рр. 20 - 3 
ŚWIATOWEJ snewa Dąbrowskiego (YMCA). Jano- Kuchenka ѕрігуіоѕома Wyrób krajowy 
szę Dabrowsk ego i kpt. Jana Barana. 
Na międzynarodowe zawody komie. | ME S 3 CENA 
SŁAWY które rozpoczną się w Warszawie w ТЕКА 


d, 2-go czerwca r. b. Czechosłowacki 

į Zwiazek Jeździecki zułosił 7-miu Jeż- 
dżców i 14-cie koni. Pozatein zapew- 
niony jest udział Francji i Itaki. 

7 maja w dniu P.Z.P.N. warszawsk © 
drużyny wezma udział w паѕ(ерија- 
cych iwprezach: Legja (Ligowa) gra z: 
Роја. Reprezentacja  Podckręzu 
W.0.Z.P.N, gra w Reprezentacji Ra- 
domia w Radona; 6 maja Gwiazda — 
7 Maxabi. Na ostatni mecz W.O.Z.P.N. 
niechęto e s'e zgadza. gdyż te *nobreze 
chcaloyv wykorzystać wlasciwie w 
dau W.O Z.P.N. (a). 

Zawody lekkoatietyczne na bo ski 
Skry, rozegrane w «пейте w Warsza 
wę przymiosiy następujące wya Кї: Da 
|newie: 100 antr. 1) Rusek 12.6; 1000 m. | 
||) Маат 2.52: kula i исі: 1) Arci- 
|szewski 10.45 i 16.95: oszczep: Musza 
| łowicz 44.86: tvczka: Rusek 2.70, wdal 

Меч ch 5.40, wwyż: Are szewski 1.55: 

aan e: 60 mtra МКС wdał. wwyż. ran 


pudełku 


Z 1.15 


MO1OCYKLE 1933 


ma składzie. f 
Zadajcie bezpłatuych katalogów B.S.A. 
Jom. Przedst. Warszawa, Czackieko 12 
Salon wystawowy: Czackezgo 16, | 
tet, 14-94 | 
Lwów | Stryj: Perk'aus. Мас [ntosh i 
Zdanowicz, Lwów. Senk ewicza 9 | 
Kraków: „Auto Opona". Pawia 6 
Katow.ce: M Smuda. Jordana 10 
Poznań Kaz nierz Falkiewicz. 
Dabrowskiego 25. 
Bydgoszcz: I: Wanninx 
Potra Skarg 3. 


Niezbedna na wycieczki- 
zapewnia ciepłą strawę 
zawsze i wszędzie 


irudziadz: W Radziwk: {ҮҮ сент: Wenciówna Jadwiga S.7.| ч Я N 4 ы , 
Ро! ерки Самат а s: 170. 125 де 22,51 otin: kula: AE Sprzedaż hurtowa w firmie Куздо Brun j Ssa 5. A. w narseuwie, 
KARABINEK - WIATRÓWKA BSA. ka 7.93. (u) 


| Gwóźdź. Peterck, Gemza, Urban. 
Wisła: Kilński; Pachner. Py- 
chowski: Kotlarczyk Il. Kot'arczyk 
I. Jezierski; Balcer. Obtułowicz, 
Reyman l. Reyman Il. Łyko. Sç- 
dzia p. Posner z B'elska. 
Niedzielne zawody ] 
przyn osły Ruchowi сеппе punkty 
zasłużenie. Z minima'nemi wyląt= 
kami gospodarze пке przez cały 
czas przewagę. a że zwycięstwo 
ich wypadło tak nikle pod wzgię- 
dem cyfrowym. jest to _ zasługą 
doskonałej obrony W:słv. Obrona 
gości była ich najlepsza formacja i 


poziom reszty drużyny. 

Linia pomocy była u gości naj- 
słabsza; najlepiej tym razem wy- 
padł Jezerski. Atak wykazał świe- 
та technikę. Dawno ne oglądaii- 
śmy na Śląsku takiego opanowania 
piłki. ale ponieważ nie było опо 
poparte ciagem na bramkę. atut 
ten nie тод być wyzyskany. 


Wocka 


wyeliminowani z grona Kandydatów do spotkań ostatecznych 


kiem. który „walit“ dużo. dioć na o- 
ślep i byt bardzo newvgodanvm prze- 
ск em dzięki swej adnbicjy zacę- 
к 50, i... nieobliczamościh 

Ładna walkę stoczył Kazimierski z 
Nawa. Slazok zaskoczył początkowo 
swa iwnia Kaz mierskicgo 4 dał mu se 
we maki potem jodnak warszaw ann 
пагана prostemi powstrzymał Nawe, 
a wreszcie k!tkoma seriami zrob, że 
ciosy Śluzaka straciły na sle i wyczu 
cu dystansu i stały sę chaotyczie. 

Cyran natrait w Wugnerze na prze- 
ciwnika podubnego do siebe ze муш, 
tyiko znacznie surowszego. Dopiero w 
trzeciej rundzie раге uperkutów roz- 
поо poprostu Мага, który prze- 
stał odyrvwać јкакоімек role. 

Zwwiódł neco Seidel na meczu z 
Majchrzyckm. Przed doskonała techn 
ka ratował sę on ciazłemi Киссаи, 
ataki logo tradiały na neprzebity инт 
gardy lub unków pozatańczyka. którv 
ograniczał się do pewnego i Spokojne- 
ge wypunktowywaśia Sc dla. Widzieli- 
śmy już dużo ładniełsze mecze tych 
dwu bokserów. 

Spotkania w wadze cężkiel, pólu cż- 
wiel i kozuceł byly półfmaami ай 
strz ostw, 


waga Коміна: Polus (Poznaj 
Brzeczka (Łódź) | Kazimierski 
szawa) bije Nawe (Ślask): 
мака bórkowa: Cyran (Мао 
bije Wagnera (Lwów), Wożnkiew cz 
(Lódź) nokautuje w II rundz e Kozłów 
sk ego (Р morze), Chrostex (Kraków) 
bije Кайыга (Poznań). Rudzki wchodzi 
do роі natu wałkoverem: 
waga lekka:: Se ński (Poznań) bije 
Wemiakowsk ego (Poznań), Banas ак 
(Łódź) bije Bakowsk veo (Warszawa); 
waga półśredińa: Р аге: (Warszu= 
wa) bije Uburskiego (S'as); І 
wawa Średnia: Hanske (Pomorze) b= 
х Brofka (Lwów). Majchrzycki (Por 
азай) bje Soda (Warszawa): s, 
waga vółeężka: Wvstrach (Ślask) 
tle Klodisa (Łódź), Śntczak (Warsza 
wa) bije Ота (Lubi m): Á 
waga ciężka: Keomarzewski (1.902 b - 
ie Kremza (Łódź), Piku (Poznań) Dje 
Wasko (Slask). 


_———————_ 
————————— 


J , 
(Wur- 


| Kolarstwo 


| Sprawa Choczner ~ Skotnicki, któs 
га była jednym Z nabrzykrżejszych 
zyrzytów na маеш zebraniu p, Z, 
Т K. została załatwiona ostatnio przez 
zarząd zwiazku КІОГУ uznal zarzuty 
stawiane p. Choczuerowi zą bezpod- 
staware, КЈУЁ P. Skotnicki nje nadesł 
żadmego Z obiccanych dowodów. 
Ponieważ Z drugiej strony p Chocz 
ner przedstawił dowody swej niewin- 
ności, тага Р. 7. T. К. postanowił 
уКїегоз/ас Przeciwko р, Skotnickieniu 
RE ek w dyscyplinarnej za 
y ' A „м aa. 
| оа BZYK ad wabiego zebru 
R Wyścigu Otwarc'a Sezonu 
осе | eeg ү 
Sieen, Z SCE zajat Popończyk 
{а ы-у Włodarczyk Kazmierz, 
| Ste чене Wacław, 4-е Karle Ари, 
ҮЧ боз, ра Wfadystaw. ; ` 
EY A Opończyka 2 и. 40 sok. Wa- 
oa „tllostervozne bardzo € eżkie, 
[Suw wiatr | zanno, co spowodowało, 
|76 czas osiągniew ne mógł być le- 
(DSZY, Do wyścigu 2810510 sie 12 za- 
| УОЧ Кб, z których część wycofała 
4 Є Z powodu z mua. 
| Kontrolę na trasie w Strudze. jak 
| zwykle sprawował. turyści oraz moto- 
cyvklści МЛС... dzieki którym obcy 
kolarze me mogli robić афту prze- 
szkód w wyściu. 
|. Kclarski wyścig Skry na dystansie 
150: jom. rozegrany па szosie Raszyn — 
Farczyn. zgromadził na starce 9 za- 
pwodników, Wyscig wygrał Wróbel 
(Skra) w czase I g. 44 m. pnzed Ma- 
Inowskm 1:4543. 3) Lenczewski 
| 1:47.50. Na tym samym dystansie I па 
tei same] trasie Elektryczność е 
weż zorzauzowała wyścy kolarski, 
I który zakończył sie zwyc ęstwem Dyin 
ka w czasie I g. 43 m. (a 
Sensacja sportowa Warszawy lest 
|wystapenie z AZS dwu znanych 
| PR pon stów: (ałkowskiewo i Mło- 
dzianowskiego i oficiałne zgłoszenie do 
Żydowsk ego Akademickiego  Stowa- 
rzyszena Sportowego w Warszaw e. 
Załoszena te wptrmelv już do War- 
szawskiego Zwiazku Fenusa мое 
go. (a). 


rewanżowe | 


Reyman na środku pracował 
wzorowo i nieustanne próbował 
pchać swoją linię naprzód, a obaj 
skrzydłowi  zaimponowali kilku 
pięknem; biegami. 

W ataku miejscowych wybónł 
się bezapelacyjnie na pierwszy 
Włodarz, zarazem najlepszy 
gracz na boisku. Jego spokolna i 
rozumna gra zasługuje w całei pel- 
ni na uznanie. Urban jeszcze do 
swojej dawnej formy nie powróci. 
Peterek cągle jeszcze w bardzo 
slabej kondycji fizycznej nie ode- 
grał swojej zwykłej roli. a dwaj 


Dwa wspaniałe strzały Smoczka! wybijała się dość” znacznie ponad |1ас су wypadli dość b'ado. 


Pomoc wsbierałą napad bardzo 
wydatnie į; spehiła swoje айо 
w zupełności. a Dziwisz dzięki swo 
jej ofiarności i ruchliwość, był kia- 
sa dla siebie. Unieszkodliwił on 
prawie w stu procentach Balcera. 


Obrona Ruchu popraw a Się z 
meczu na mecz i staje się bardzo 


wartościowa częścią całości. ku- 
гек był naogół bezrobotny. a nic- 
liczne jego interwencje cechowala 
zwykła u tego gracza pewność. 

Gre rozpoczyna Wisła w bar- 
dzo żywem tempie. ale wnet Ruch 
przejmuje inicjatywę i utrzymuje 
Ja z matemi wyjątkami przez caly 
jczas meczu. D 18-cj minucie cene 
| trule Włodarz i Peterck kierū;c 
piłkę główka do bramki, jednako- 
woż Kiińsk' broni przytomnie. 

30-ta minuta przynosi najkrytv= 
czniejszy moment dia Ruchu: ro 

udanym przeboju Balcer strzela 7 
kilku metrów. ale Kurek broni w 
ostatniej sekundzie robinsonada. W 
39-e6i mnucie podcawa pod brani- 
kę Wisły Włodarz, ale przestrze- 
liwuje, a bezpośrednio potem re- 
wanżuje się identyczna  sytiicią 
Balcer. 

Mimo  obustronnych wysiłków 
wynik bezbramkowy pozostaje aż 
do przerwy. Po zmianie stron SV” 
пасја sę nie zmienia: Ruch prze- 
bywa srawie stale па połowie Wi- 
sły. W 11-еј minucie dyktuje se- 
dzia za faul na Peterku rzut wol- 
|ny z karnej Fuji. Gemza przenosi 
t minimalnie ponad poprzeczką. 

W 2f-cj minucie Dziwisz inicjuje 
atak i odaie о Ке Włodarzowi. ten 
myli Pychowskicyo i  nieuchron= 
nym strzałem zdobywa bramkę. 

W dalszym ciagu gry Кис ina 
szereg оКалуі podwyższenia wy- 


ек зч АЗАЯ" 
skonałą obrona Wisły. 

„W 25-с) uuucie wybiega Klin- 
Ski. użcby odebrać piłkę z nosi 
Gemzy. brzyczem obydwaj sę 
nrzewricaja. а naw ecajacy Ur- 
ban strzela w S/Hoek, 

Sudziowuł о. Posner z Bielska 
nwe bardzo Szcześliwie. choc aż 
| bardzo skrumu'atnie. 


Teieforem z 100 


ŁÓDŹ. 234 — Tell wł — Sezon 
kolarski Łodzi zainaugurowano rze- 
can bieg eni naprzełaj ŁKS-u. do któ- 
TEKO stanęło 46 kolarzy lódzkich i 
stołecznych. Na starcie ze zełoszo- 
| ПУСП brakło mistrza Роза! w tej 

oltkurencji zceszłorocznewo zwyc = 
zey Głowackiego z Amatorsk exu KS 
(Warszawa) i Bartoszka z ŁKS. któ- 
ry odbywa swa  powiusość wsjsko- 
ма. Trasa długości 25 йз, względnie 
łatwa, biegła wzdłuż koleiki obwodo- 
wej. Bezapelacyjuc zwyciestwo, w 
czasie 1:03:03.5 odniósł К efbasi 7 
AKS Warszawa. który górował nad 
resztą szybkościa i techuiką brania 
przeszkód, 2) Kołodziejczyk o prze- 
szło 2 і pół minuty. 3) Brymas z AKS 
Warszawą z czasem I:U0:(H4. 4) Beie 
claw (Bieg) 5) Райк (ŁKS). Czolo- 
wi kolarze łódzcy Hoischneider i О» 
dartus mieli deiekty. Wyścig ико 
czyło 34 zawodników. 

ŁÓDŹ. 23.4. — Tel. wł. — Turyści! 
umocnili ў swoja pozycję w Пп Тло 
stwie, wyyrywajac bo zaciętej “аме 
z ŁYSG 1:0 j odsuwajac się tewst- 
mem znacznie od mistrza Łodzig kto- 
ry odpadł aż ma siódme  uttisce. 
Zwycięska branike: dla Turygf0W zdo 
był Bikel, ŁKS I B rówujeż Swojem 
zwycięstwem nad Wina 0 traso- 
wał się na drugiem пиш! w labeli, 
Hakoah waóczvł һелзгашКО\\ г. z WKS 
i znajduje się na 4rZĘCCI necu. 
iWdzew gral z SKS |. brzyczem 
wyrównujaca dla ZP7ZECców bramka 
padła krótko przed Końcem meczu. 
AV Pabianicach F!U Dokonał  Kru- 
schender 2:1. 


uo- 


vit 


p.erwsZzych ciep:ych 
promieni słońca 


oczękułć Sc Па wiosnę ze specjaliie:n 
Ше КМИ. Ludzie cieszą se. že mi- 
reszcie Czas chłodów maat ! że be- 
dze 0204 Zrzycić ciężka Zfltową n- 
dzież. Lecz właśnie wtedy Wskazana 
jest dużo ostrożność. Маск! jedruk lu 
dze postepują ncozlędme i zbyt po- 
«Юп Є przechodza do lekk'cza ubru- 
“а. l przyzwyczałony do ciepłcj 
CZ EZWIPCacuje nakkzeŚciai w sposób 
лет! ha паша zmianę Махир атт 
jest złe poczuce. lekkie dreszczi. do 
których zwykłe dolacza Se kasze i ka 
tar, Czyl| pierwsze ораму przez che- 
n.a. brum środkiem zapob ezaw- 
czym jest wówczas ciepło oraz gora- 
Се napoje, zwłaszcza Xorące mieko. 
Nadlepiej iednak działaja tab! szk As- 
этапу, którę sie Verze przej polože- 
"ат sie do łóżka. DOD laiac it sorata 
iunoniada Nastepnego dia przez eiw- 
re zwykle mija. 


PRZEGLAD SPORTOWY Środa. 26 kwietnia 1033 roku 


Jeżdźcy polscy w Nicei 


(Korespondencia własna „P;zeglądu Sportowego”) 


Pierwszy dzień zawodów (15 b.|kurs: „Prix des Grands Hotels de 


m. zpoczał się zebraniem o £.! Nice”, r n 
) годр Ы był Фа jeźdźców 


10-6i wszystkeh zespołów w Mu-: Przeznaczony 0 „| о raz 
опет Massena. t o tradycyjnych i koni występujących PO 14% 
mowach powitalnych. wygłoszo- | pierwszy. i | 

то е o SĄ „ошип ta sama. lecz 
B:vchi przez Komitetu Кол- | Trasa pacód zmodyfikowanych 


| 


4 
ma POD 
Z pośród naszych ГО УНУ: | Pczatem Mette і Brouvart pobili Kart- k 
„Mitord* pod amin: реоните >Р Жш КЫ waż z Ника sk Åi d dt 
А! т > TUI EU” c przegrał 7 renvarten. uglian z „ ы Кү... Р ТА h 
„A „Readziędź nę Ма“ | wyma га Elovem i Wattelem. W Чоц: _ BERLIN. 234 — Tel. wl. — „Roz- | gry pokonały Fstonięe w stosunku 15:9. ) дау przediem 
кЇатщшм, oraz =" ga h iw Мені а TA iN Ue leruwki treningowe Obozu  tewis'stów BERLIN. 23.4. — Tel. wl. М епку Krem до-ао!вепїа Palmolive = * 
| pod nim. ес, аб spa Kotowo! 3:6 (R AFA A gp е а drużymy па | Połudmowe zdobyły po raz ósmy pi- moc dlejków н, ИШ gay рур 
| са“, który ZES DATEDUTA SĘ ARD ar мү "Liero, casio ака СДА zgipteni ustalony. Do Wiesba- | har Rzeszy. biac w finde Niemcy Po- aa |Расымайуа | SEI е у % 
ko, przekraczając tylko czas O l км М. оаа, Geant jada: Cramm, Мошппеу, Jaenecke | tudniowo ~ Wschodu e w stosunku 6:1 piana inie А cła pól м e RE 
i? e: i otrzymując | (еме fosa Норт ДУ: A ео Ре w REMA buk dowble: асраи. nie oSA Ч ph Р k RER { 
аа: sze kone były bezii беа а М Л Cramm, Noumey i Cramm, Jaenecke. | Буй bracia Makowie. Zwycięzcy к тоту kupić jedną tubę zaraz. Jeśli . 
wszy BO Jakiś bład УУ STA | КО АТ М л Т: BERLIN. 23.4. — Tel. wł. — Sprawa | rowali teclm ka, taktyka i zgran em. ciu А. НА, tuby nie Рак" j 
miejsce T że. поетите те | НО е RY MM, Dada przy. | Prenna została ostatecznie pnzesądzo- Inne mecze: Emtracht (Frankfurt) — dowolony — prosimy opróżnioną do połowy, ) 
ważnie па у | Dy б! LE К од, Со онар" wa. Na огай zarządu хма Ки рар, а. 20 ар о З tuba.odésać а озин НАШИ Sp. z o. ©. у 
w. р те М кн 6-2 | WSZYSCY człemkowie n'earvjskżego ро- | do i maiu mistrzostw Rzeszy S.V. Fürth ul. Rymarska 6 w Warszawie a ołrzyma r 
ków znitaty tego konkursu brzmia- gad PASE Skit WON ki DZ Ла осаат daniel = |= LEC. Nilmbreg 4:2. пау Наз! zwrot pieniędzy. LA А ł 
gv: 1) wał. „Musaphiki” pod Kpt. | jach "PROBE bie: КЕЛИШЕ Ga. | czem postanow ono wyłączyć Żydów BERLIN, 23,4. — Tel, wł. — Bieg па jednakprzekonani, że i Рап stanie się zwo4 
me Menten de Horne (Be'wia), 2) broviiz aw doubli Kehrling. Zichy. | 28 wszystk ch x er reprezentacwinych, | przełaj o m strzostwa Niemiec wygrał lennikiem tego kremu o 5 niezrównanych 
| wał „Włhosky” pod por. Mena e Maraton w Bostonie przy udziela oraz poeci zwiazkam okręgowym u- | ро raz czwarty żyd Kohn (że mu też zaletach : 
| Kira (Portugakia), 3) kl. „Keepsa= |222 zawodników wygral Leslie Paw- | ©^Ү С, 10 samo. “ЖД Г. |с ИУ Niemczech wono b'egać!). | 1) Pleniąc się, rośnie 250-krotnie. 2 
| l pod kpt. De le Court (Belgia). | хоп w b. dobrym czasie 2:31:16. LONDYN. 23.4. — Tel. wi. — Arse- | w czasie 33:15,1. przed Schoonfekierem К теты, E 
кер lord" pod mir Króli- |czesie 2:31:16. | nal zdobył ostatecznie mistrzostwo pł 33:45.2, 3) Dethant, Ѕутед biegu ne а ele ул najiardazy Шашы | 
| 4) wał. „Milord БОШУ: ОШТУ dE <Б енсем przehiec|hursze Augi {де Соја 3:1. As- skończył. W kłasyfkecji drużynowej е a Mężu 
| giewiczem (Potyka). | Eastman w roku bieżącym. Nie roku- | IC" Villa bowen straciła jeden pim:kt | w vgra'a Pol cia berlińska. N эүнмеозепулайуаркпаы ауса аыл: 
Wszystkie czterv konie przeby- ie to dlugowieczności dotychczasowe» | w spokonu z Leeds Un ted 0:0. | PARYŻ. 23.4. — Tel, wł. Wyscig Średnia tuba 4) Zwarta piana nadaje włosom zarostu właściwe 5 
{у parconrs bez mikt. karnych Па | pw rekordowi Carra — 46.2. _ | MONTREAL. 23.4. — Tel, wł. — ©те | szteverów wygral Lacquehav przed и: 1,25 | роле ретке z 
. | a Letourreur, | Krewerem. Giongettum. Мсйегет. Gras | =) Wyrabiane z olejków owoców oliwnych I palm. Ё 
3 
р 


kursów HMippioznvch w Nicei 
IA. Gautier-Vignala, 


p. 
reprezentan- |1 ułatwiomych. КА; 

Р А Е. кыа ү pl — doublbar, za- 
tów miasta i garnizonu Nicei, oraz | ważnego trpibaru ' 


| О zk 
parę ТЕСИ "zamiast dość po- 


ru — stacionata, Wa- 


Koni startuje 22. Z naszych „Re- 
szka“ і „Roksana“ pod mor. Ruciń- 
skim oraz „Рош“ i „Nero“ pod 
vor. Dąbskim-Nerlichem. 

Reznitaty: 1) wał. „Ronco“ pod 
kpt. Boochini — Пана, 2) wał. 
„Champagne pod por. Carallie— 
Francja. 3) „Destrier' pod тог. 
De Luiz — Hiszpania. КЇ, „Resz- 
ка“ pod por. Rucińskim otrzymała 


na nagroda „Coupe Laetitia”, 

Jest to puhar przechodni, który 
zdobywa na własność jeździec, 
wygrywający dwa razy z rzędu, 
lub trzy razy z przerwam:. 

Z jeźdźców biorących udział w 
tegorocznych zawodach nicejskich 
mir. Królikiewicz i por. Gudin de 
Vallerin (Francja) таја wygrany 
ten риһаг ро jednym razie. 


wany. 

Po zakończeniu pierwszego na- 
wrotu nastąpiła przerwa, bodczas 
której, przy dźwiękach hymnów 
biorących udział w zawodach na- 
rodów. odbyła sie, w konnymi szy 
у prezentacja wszystkich! zespo- 
ów. 


4 punkty karne. Na maszcie- znów 
łopocze flaga polska, lccz zostaie 
zamieniona przez ilagę szwajcar- 
ską, która z kolci ustępuje miejsca 
hiszpańskiej, utrzymującej się Па 
maszcie do końca zawodów, 
Rezultaty: 1) Caida i Revóstada, 


kpt. Lopez Turrion (Hiszpania, 2) 
Notas i Wexford, рог. Dezallier 
(Szwajcaria), 3) Doneuse i Nida. 


Po odbytej prezentacji zaczął się 
drugi nawrót, Po przebyciu par- 


po wspólnej fotografii każdego ze- | miast охе A ко. | Кү М . ` 
społu i lampce szampana, uczest- | jak. y одета шшс n A УЫ. ЗИСТ Parcours. składał sic z 14-tu|Cotrsu przez rtm. Szoslanda па { гып. Kulesza (Рокка), 9) АШ t 
nicy zaczęli sie rozchodzić, ЫЕ | przelicza sie na Cams. ŻA |starki A пзе о ł parcoursu | 272652000, 7 których jedna potrój- | Readgledtie" wychodzi flaga | Readgledt, rtm. © :osland (Po!ska). 
© godz. 13.30 tegoż dE ЛЫ kodach prze е сч alk soy k D a parcoursu | ha. Wysokość przeszkód do 1.40 polska na maszt, lecz wkrótce jest! Flots: mòr. Królikiewicz, Milord i 
czynały się konkursy. każde zh G 15 wek s | wd ж Ыр. см. it m.. szerokość do 4.50 m. Szyb- zamieniona przez hiszpańską. Regent (Polska), por. Rwciński 
КО рее зе 5 SEK: rugim daniu 2091484 rozegra- | Kose 440 m. na minute. „Nida” idąc pod rtm. Kuleszą | Reszka i Roksana (Polska) ) 
robi b. ładny parcours otrzymując Ж, X*0. 


W dniu tym wały być гогейТ" 
me trzy konkursy. а гасе Sa 
podzielony na trzy ye 
ności od jeźdźców i jA 

Pierwszy konkurs „Prix AŚ 
„тутку ЖОШ ко 
n я М.” р жо edmich wy 
I, które W А тее! 
А я 
3.000 оа m wys 
z 13 prze жой do 1.40 m. wyso- 
k ай | szerokości 00 4.50 m. Tom- 
„0 440) mM. I 
kowej ilości pnkt. karnych o zwy- 

jęstwie decyduic Czas, 

Przeszkody, iak dawniej. smatz- 
me do skoku. jednak całość par- 
poursu różniła się od dawnych 
1ich sztucznośca W rodzai 


H7-iu czołowych koni. 


геп: ў ; р Wyniki stawe: 3 
с zZz  Wwiszącyc b. cienkich. yniki szczegółowe: Timmer — rodowe. 
О Кб. osi Merlin 7:5, 6:3, 6:3. Timmer — Fe- КНН н ммм зэ с——— 
Do texo konkirrsu stanęła ема KA 6:1, 6:1, 6:8 7:5: Merlin s | 
ШШЕ тиден 8:10, 5:7, Тү, AA б 
ме = brugg и. 6:4. 6:2. 
oembruggen 1. 6:4. 6 | Gładko ogolony 


na minute: przy iedna- | 


© Timmer zwycięża! 


i 


„O znakomitej, bardzo grożnej dla nas 
iormie Timmera Świadczą wyniki me- 
czu Holandia — Francia północna w 
Anrsterdamic zakończonego zwycię- 
stwem Holandii w stosumku 17:8. 
Timmer- pokonał więc пр. Andre 
Merlina. który nie jest coprawda w 
zeszłorocznej formie. ale należy do 
ekstraklasy framcuskiei oraz Fereta. 
który był w roku ubiegłym klasyfi- 
kowany ex aequo z Merlinem i Brug- 
nonem, 


! 
| 


Kronika zagraniczna w раги wierszach 


wygrała Frangja 
(Prat, Rolland. _ Warmser, Rousset) 
przed Belgia (Barbier, Jamleń, Bru, 
Debeur) i Włochami (Brusati, Molea, 
Rastebi, Battaglia). Wyniki Francja — 
Belgia 9:6, Francja — Włochy 9:7, 
Belgia — Włochy 11:5. . 
Skocznie narciarskie bedą musialy 
być w pnzyszłości zatwierdzane przez 
F. 1, S. na zasadzie ich planów. w 
przeciwnym raze nie beda mogły się 
odbywać na nich zawody między na- 


te Carlo szpadę 


Każdy jeździec musi startować 
na 2-ch koniach. O zwycięstwie 
decyduje sinna punktów karnych 
lobu koni. Jeźdźców startuje 36. Z 
i pośród Polaków nie startuje por. 
Dabski-Nerlich z powodu okulena 
„Polnsia”. 

W pierwszym nawrocie prze- 
chodza czysto: Whisky, Caida, No 
tas i Judax. Z koni  połskiclr 
ładny parcours robi „Alli“, wpada 
jednak do wody i otrzymuje 4 
punkty karne. Jest to Фа „Allego“ 
i tak duży wyczyn, gdyż po wy- 
tadowanu z waxonu nadciągnał 
sobie mięsień łopatki I do dnia roz 
рос2ссіа zawodów nie był treno- 


ќе олт ówke wygrała p 


ze świata 


b.; 


Ооа tuba dziala zbawiennie na naskórek twarzy. 


rzeszkodach. cosy. Australijska drużyna Davis сирома Lt s ет. UK 
Konkurs: „Prix du Comite des ladzie Ме Стаі Crawford, Tunn- | 2602615 Przed para kanadyjska Рейса, б snem JL nartem. | А 
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p Wuspodz owanie  Fromęuz 


koi 
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xłebiutniacych lecz dosiadanych „Francja wystąpiła z protestem prze- аза i z 
| zez ieżdźców rzy uprześlnio | ciwko uchwale niemiecki związku meczu ten'sawym Włochy — Wegry 
przez. ów, którzy пр piłkarskiego, „A pea Epee 5) Venwaacke. 1 ciekawa była gra podwójna: Patmieri, f Fz] 

j i > Tel. wł. — Na dwu | Serrorio—Kehrl ng. Z chy 6:2, 6:4, 6:4. g п веў н 


PARYŻ. 23.4. ‹ М 
dniowych cbradach Zarzącm FIFA za- 
i | stewawano stę nad zm adam fynzep-= 


w Nice już wygrywali. 


Parcours і wariurki rozgrywki kiubów. Na znak protestu Racing Club 
« JU « а, . 


7 Paryża odwołał swół mecz z L 
С. Niirnbery. 


PRAGA, 23,4. -- Tel. wl. — Viktoria 
Żiżkov — S.K. Pilzen 1:0. Slavia — Кіа 
«ло 4:0, Lhen — Teni tzer FC 3:2, УК 


zwrócić zwazki I kluby sportowe. 


Akaia rozepowszechnienia Państwo- 
5. Należy przy przeprowadzania 


we: Odznaki Sportowej w 1932 r. o- 


łe same Hk w konkursie poprzed- 
nim. Komi staneło 36: z Naszych 
tylko „Кеке“ pod mir. Królkie- | 


Tylko 705 a nie 750 skoczył młody | 
skoczek frareuski Robert EAT 0- 
statniej niedzien. 


sów proponowaten przez kateniat o- 
nal Board. W spraw e nstrzostiw Swia 
{а olbyły sie nerady poufne. Z za wus 


(Bete), 3) Essor (Niemcv). 4) a 


tara (Plzno) — Bohemians 3:3. 
PRAGA. 23.4. — Tel. wł -- Мук: 
meczów treningowych pnzed Davis Cu 


siągnęła wyniki dziesięciokrotnie więk 
sze niż w 1931. Na stan wpłynęło 
przen knięcie idei P.O.S. do głębszycii 


prób unikać powtórzenia się niedociąz 
(nieć formalnych, jakie dotychczas 
| dość często miewały miejsce. 
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э 7 А" Ина, z i Р о | Dierwszwn dniu {тб\тесул zapaśucze- | Leitgeb 22.20 (7,5 kim) przed Вюе- | rzystane. 7. Кот! 
; melal — Portugalja. " Rastn. Obrona I pomoc wvkazii ГАР иск U | 7. Komitety w. f. 1 p. w. nie po- 
guis du Fu ness. Bast ке Месту — Estona — Рала. Мұ дут, Doświadczenia roku 1932 nasuwają iż ograniczać się do за 
ormalności. 


same nazwiska со prze- 
Znaczne zmiany Są nato- 
gdzie wyeliminowano 
z Jackiem, 


ее нои оа ео Т z przyzna- 
у ОМ; г. MUSZ amem P.O.S.. Ы “ni Aro 
skrupulatnie przemyśleć  teclinikę 1 | dzielnie szeroka а 
= prób w roku 1933, w prze- ў ] 
widywaniu masowych zgłoszeń kzndy З á 3 

datów. oraz usprawnić procedurę у Siatki tennisowe 


с niemal te 
ziw Austri. 


У w ataku. А 
miast rszą generacje 


Nowe modele Е 


Rower 


„| na_czele. 


y „Ormonde 


W tym samym dniu. no krótkiej угле szermierczy W Monte Carlo | 
ri ур się trzeci Kon- w  fMoretowej  przymóśł | 
С: ор |. konk Włochom (Di Rossa. Boc- м 4 dawania świadectw. bal > 
| zwycięstwo \ pinton) przed Franciaj | balony, turystyczne, damskie i dziecinne З 2. Przewodniczący komisyj prób aa do siatkówki, hamaki 0= 
т chino, Ригсаго, FE Bougnol) oraz MARY AD = jb | zrodirwe, siecie ryback.e oraz wszelkie 
e R Ë S (F. i A. Gardere. E hy ео poleca skład labryczny NI $ | зо A шн do prób nie | wyroby powroźnicze dla celów рце 
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Belgia i Astra: 9:5. Francje 9:3. | { 4 } lecz i innym, takż iestow 4 ж towych polesa 
najtańsze źródło zawsze świeżych Austrie 9:7. ВОС i33, Belgla— u- | asna nyn > FSUE AEO Towarzystwo Powroźnicze 
j Ji r ус Francja — Анге Kocia i Belgia Ы | Я | УТКА ЖУМ ДИЕ w Radymnie (wojew, lwowskie) 
sirun tenisowych strie 9:3 гесе 8:8 | Raty od 5 zł. tygodniowo — Т а ка Pac, |: ролери jakości, ceny: 
. телш ч 1 КИТЕ АЁ ше. mi own 
Я erczym w Mon 4. Większą uwage na P.O.S. winny | Na ża обата ние) 


4 SPIWAŃ go, чене ист! 


———=—= 


rontony) Kid Chocolate, który dotąd wal 
а bez zezwolenia autora WZ) 6) czył w wadze piórkowej. Jego 


rekord amatorski jest. niepo- 

: T równany: 100 meczów— wszy” 

z dzi w "Га л stkie wygrane! Przez k-o. 86, 
g na punkty 14; i | > 

ASG Ga. id sięga po championat. 15-80 

Bass'a. Następca „Kid” Kapla | K iladelphi 

йа jest emigrantom i ur: ste lioen Г sh (af раце 

kosii w 1904.  Debiutuje wlBemy Bass, broni tytułu prze 

5. r. DE | czekoladowym” całopcem i po 

A па 123 


Гарар zzz m wa 


Podaj 5 3 д «үа | + AT: CEF ЕКЕ . е 1, 
SG, WA а" нту үш Г E ре brzmi Ja-! Średniej przechodzi bowiem w 
porządku chronologicz ób Finkelstein. Urodzony 9 lu-|tym czasie dziwne koleje W. 
| пут, _ zajmę się tymczasem | tego 1907 r. w Chicago, Fields maju 1930 r. Fields рге; Wi 
ka zwi z nich Izzv Schwar-; walczy jako zawodowiec od r.|z Young Jack окан ын k 
ж który zdobywa tytuł ka- 1925. Przedtem jest jednym z|ten z kolei ulega w czter mic- 
tegorji muszej w tym samym najlepszych amatorów Amery*| 5їдсе późniei Tommy Fr "ha 
roku co i Bass, t. zn. 1927-ym. ki i zostaje chaumionem olim-| nowi. W kwietniu 1931 Pies 
_ Corporal Izzy Schwartz jest | Piiskim. o W kunszcie pięściar- | son nokautuje w 12r. Freema- 
еа, эшек ШИ EAN lt. 23! Skim kształci go popularny те-! па, a we wrześniu traci znów 
października 1902 r. Gdy Ре | пакет i sędzia ringowy George | mistrzostwo do Lou Browiliar- 


Blake, a nastepnie przechodzi | da. 


bija się 


ringu, mając lat 19-cie i w CIA”, 


gu czterech sezonów wV 
na czoło swojej kategorii. Po 
ustąpieniu Kaplana w r. 1927 
Bass wywałcza tytuł światowy 
wagi piórkowei, biiąc na punk- 
ty w 10 r. Red Chapmana. Jest; 
mistrzem krótko. bo załedwie 
sześć miesięcy. Detronizuje ЖО 
w lutym 1928 r. doskonały 
Włoch Tonv Canzoneri. obecny 
mistrz świata wagi lekkiej. 

W r. 1929 Bass staje w ringu 
23 razy. Przegrywa dwukrot 
nie przez foul z Harry Leonar" 
dem oraz z Johtmv айо. Jed | 
пак 20 grudnia wykazuje świt | 
wa farmę i zdobywa КЕЗИК 
arza Kategori, MUMAIN w, “i 
lekkiej. zwyciężając k.-0. w 2 w 


гоа Morgana. -= , | 
W nowej grupie jest Benny 


| „JACKIE FIELDS. ma х 
mistrz. Świata kat. półśredniej зу | рәс mistrzeni świa owvm ca- 
А ky ass Піе Se уб 

jatach 1929 — 39 į 1932 — 33. ię? miesięcy: Ziawia 516 wów 
Wrócimyv teraz do wspomnialczas W kater- jimiorów М 
nego JUŻ poprzednio Benny lekkiei wipaniałi 


к 


i 
I 
Ц 


l 


raz pierwszy W Życiu, 
odbyte spotkania, bada k-0. W 
7 dzie. 
oka 1932 walczv Bass Il 
razy | przegrywa tylko z We- 
sey Ramey'em i Polakiem ame- 
rykańskim Frankiem Boiarskim. 


W roku b 
r. Sid Lampe'go. 
+ 


O pięściarzach kategorji mu- 
szej mamy najskromuicjsze 
wiadomości. Maleńcv bokserzy 
nie porywali nigdy tłumu, tak- 
uacego ѕ4пеј emocji i morder- 
czych uderzeń. Najznakomit- 
szym i najsłynniejszvm j 
pierwszy król tei grupy Anglik 
Jimmy Wilde. przezwany w 
Migkty Atom“, który na 
walk 63 wygrał przez k-0» ү 
przegrał wszystkiego razy: 
| tu także znajdujemy dwuch 


Kubańczyk, I misrzów Żydów. 


ieżacym biie na purk= | 
ly Phil Zwick'a i nokautuje w? 


jest| 


La Barba zrzeka sie dobrowol- 
nie tytułu, poświęcając się stu- 
diom uniwersyteckim. nowojor- 
ska komisją wyznacza 16 listo- 
pada 1927 r. spotkanie Schwartz 
| Newsboy Brown. Izzy 
| Schwartz zostaic mistrzem zwy 
ciężając na punkty po 10 r. Wy 
|cofuje się w r. 1929. po prze- 
igranci z Evgenc Huatem, a ПО- 
wojorska komisia uznaje 2а 
chanypiona Midget Wolgasta, 
zwycięzcę w meczu z Kubań- 
czykiem Black Billem w roku 
1930. 

Corporal Izzy Schwartz sto- 
czył ogółem 104 walki. Wygrał 
przez k-o. 7, na punkty  50., 
przegrał 27. zremisował 12 i no 
decision startował 18 razy. 


W chwili wycofania іс 
Schwartza, w kategorii pół- 


średniej jest już mistrzem по 
wv Żyd. Jackie Fields. którego 


е а шаф. 


Ww 


Jackie do stajni Gig Roneyva. 
Początki pracv zawodowej піс 
wróżą mu zgoła późniejszych 
sukcesów. Zaraz w г. 1925, 
dziewiętnastoletni wówczas i 
lżejszy o jedną kategorię Jim- 
my Ме. Larnin nekauuie go w 
2 rundzie. Późniei zwycięża 
Fields wiele razy. lecz nie ma 
na rozkładzie renomowanych 
przeciwników. 

Dopiero rok 1929 wvsuwa go 
na naczelne miejsce w katego- 


rii półśredniej. Bije na punkty| ną, wspommianą 


Jacka Ме. Carthv, Baby Joe 


= ZEE, 


X ubiegłym Jackie 
Fields zwycięża Вгош агаа 28 
stycznia w Chicago i po raz dru 
gi w Swej karierze zasiada na 
tronie. Przy przeciętnych zu: 
pełnie warunkach fizycznych 
jest on dobrym taktvkiem i 
technikiem. majac dobrą szko- 
łę i opiekę George Blake'a, a 
ostatnio Kearnsa. Odznacza się 
również Fields dużą wvtrzyma- 
łością i w liczbie ponad 100 me 
czów jakie stoczył. odniósł ied- 
iuż porażkę 


roku 


| przez k-o. z rąk Ginmy Мс. Lar 


Gansa, Youmg Jack Thompsona | nina. 


i Clyde Chastaina. 
Van Ryana i Former Joe Coo- 
pera. wreszcie spotyka się 


Nokaurtuje | 
„Nie rozstaje się jednak z {у= 
wj łem. Odbiera пш go w 10 


W lutym bież. roku powtór- 


r. na 


Detroit z Joc Duundcem w wał-|pumktv świetny i groźny chal- 


ce o tytuł. Zwycięża w 2 rundzie 

przez foul i jest mistrzem świa- 

ta przez 10 miesięc. 
Tytul światowy kateg. 


pót- | l 


lenger wszystkich mistrzów tel 
kategorii w okresie 1930 -— 32, 
Kalifiornijęzyk Young Corbett 
II. O NOZE 


CHROSTEK (КЕ) 


Warszawa, dnia 21 kwietnia. 


Pierwszy dzień mistnzostw bokser- 

skich Polski był nużący. Nie może być 
zresztą inaczej, gdy z pośród 68 bok- 
serów z całej Polki trzeba w ciągu | 
trzech dni wyeliminować elitę. Taka | 
„epopeja“ musi być męcząca dia ул! 
dzów, nie mówiąc już o zawodnikach, | 
których czeka trzy do czterech walk | 
w ciągu trzech dni. 
Publiczność jest przytem nietoleran- 
cywa. Żąda zawsze stuprocentowej 
waski, zapominając, że bokser musi 
rozkładać эме siły rozsądnie jeśli chce 
zdobyć tynt. że powinien walczyć tyl- 
ko tak, żeby zapewnić sobie niewiel- 
ką przewagę punktów, mie tracić ani 
jednego atomu siły więcej. To też nie- 
ropulanna była np. wałka Pousa, któ- 
rv hołdował tej właśnie metodzie, a w 
pewnym stopniu i Kazimierskiego. 

Osiemnaście walk pierwszego dnia 
ne przyniosło większych niespodzia- 
nek ani większych błędów w sędzio- 
wariu. Zaskoczyło przedewszystkiem 
zwycięstwo Nawy nad Rogalskim. Ze- 
sztoroczny mistrz Polski wagi muszej 
wykazał tu swe walory doskonalej 
szkoły i fajtera walczył jednak tro- 
chę bez głowy. Mając mecz wyraźnie 
w dwu rundach, w tnzęciej nie dbał 
о zasłonę i pozwolił pięknie finiszują- 
септи, Świetnie zapowiadaiącemu się 
Slązakowi trochę się oszołomić, a na- 
wet posłać na deski. Zdaniem na- 
szem jednak mimo to zwycięstwo na- 
leżało się raczej Rogalskiemu niż Na- 
wie 

Mylna ta decyzja nie wpłynie jed- 
nak na kos mistrza: ami Rogalski: ani 
Nawa nie mieliby wiele do powiedze- 
nia wobec Kazienienskiego i Polusa, 

Nieoczekiwanie zakończyła się rów- 
nież walka Krenz — Tomaszewski. Po 
pierwszej rundzie, w której Krenc 
miał lekką przewagę gdyż więcej tra- 
fiał, Tomaszewski w drugiem starciu 
posłał łodzianina na deski ciosem nie- 
zbyt czystym, trochę za bardzo w tył 
glowy. Tomaszewski dostat ostrzeże- 
пе. nainiesłuszniej. gdyż do ciosu te- ! 
go zresztą prawidłowego  sprowoko- 
wał go Krenc. Ale za dalszy ср жу | 
padków winić należy raczej Toma- 
szewiskiego niż arbitra. Reprezentant | 
Warszawy widząc bowiem „pnzeczu- | 
lente“ sędziego Soboty winien był ро- | 
wstrzymać się w Swym zapale, tym- 
czasem uderzył on jeszcze dwa czy! 
rzy razy w tył głowy i został zdy- | 
skwalifikowany, choć w tym momen- 
cie z powodu osłabienia Krenca wal- | 
kę miał już wygraną. | 

Niespodzianką było rówmież zwy- | 
cięstwo Rotholca nad Pawlakiem. Fa- ! 
woryt na mistrza Polski dażył do Mt- 
wego wypumki'owamia warszawianina | 
do czego predestymowała go duża | 
ruchliwość, rutyna i lepsza technika 
cose W dwu rundach zapowiadało 
się na to, (pnzyczem pierwsza była ka 
rygodmie tkeniwa i ostrożna). w trze- 
ciej jeden селу cios Роођса prze- 
chyti} szanse na iego stronę. со wy-| 
korzystał on nadto trafiając teraz czy-| 
sto, celnie i silnie. | 

Ze „szlagierów'* pierwszego dnia wy 
mienić jeszcze musimy, idąc-=w ро- ! 


SEIDEL (WAR.) — MAJCHRZY- 


CKI (POZ.). 


— 


-—  KAJNAR (POZ.). 
до meczu wygranym przez krakow.an:na. 


rządku chronologicznym. meaz 
tusżczyk — Rudzki. Mistrz Polski, o 
którym długo nic nie było słychać, za- 
skoczy?! wszystkich swą wysoką for- 
mą i wielką poprawą techniki. 
Pozostając „maszyną do bicia" uroz 
maici} swój repertuar ucząc Się arxa- 
nów ataku z defenzywy. Matuszczyk 
był znacznie lepszy technicznie, nie 


| mógł sobie jednak dać rady z zamkmię 


tą gardą Rudzkiego. zbyt mało opero- 
wał zatrzymaiącemi prącego do ataku 
Rudzkiego prostemi. Uderzała nadto 
zła kondycja fizyczna  Matuszczyka, 
który уу ада па  niedokarmionego 
або wycieńczonego robieniem wagi. 
To też mimo niewielkiej przewagi w 
dwu rundach, Matuszczyk w trzeciej 
osłabł na siłach, a gdy nadto poszedł 
па deski po niskim сюзе Rudzkiego 
bos jego był przesądzony, choć Matu- 
szozyk do ostatniej chwi nie zrezy- 
gnował z anemicznego odgryzania Się. 

Smutny widok dało spotkanie АтәКі 
— Gamcarek. 
wyraźnię przestraszony tą wałką. Ani 


| skiego 


PRZEGLĄD SPORTOWY Środa, 26 kwietnia 1933 roku 


O MISTRZOSTWO ANGLJI WAGI ŚREDNIEJ. 
Mack Avoy (na prawo) demonstruje cios, którym pokonał Harvey'a 
i zdobył zaszczytny tytuł. 


razu bodaj nie wyszedł ze swej defen- у 


гуму: niskiej gardy, zasłaniaiące le- , 


wą stronę twarzy bark em. lęk przed 


Ma- | prawą Gamncarka) a chowającej wdół, 


za pięści. prawą stronę korpusu. Wy- 
miany ciosów było niewiele, Garnca- 
тек był cały czas panem Sytuacji 
choć z trudem dochodził do Swego 
przeciwnika lewemi pnostemi 1 апі ra- 
zu nie wypracował luki dla swej pra- 
wei mimo że parę razy musnął nią 
Arskiego. Arski miał może dwa czy 
trzy momenty ataku zupełnie zresztą 
niegrożnego. 

Smutna walka. Wielka kariera Ar- 
wymagała od niego, aby w 
tym „łabędzim śpiewie“ zachował się 
z większą godnością i odwagą. 
Antczak pewnie wypurktował Przy- 
byiskiego. choć w trzeciej rundzie był ‹ 
zmeczony. Warszawianin górawał cel 
nościa ciosów i gubieniem swych s€- 
nii. Przybylski о świetnych warun- 
kach. jest jednak jeszcze trochę za Su 
rowy. 

Trzeba jeszcze pomówić o wye'imi- 
nowarych, Była to produkcia bokser- 


nostaimym stylu, zależnym 'od szkoły. 


Ale naogół poziom był dobry, kondy- 
cia fizyczna nienaganna i prymitywWów 
nie było widać. Najbardziej raził bra- 
kiem klasy Kraków, choć należy ѕсһу 
lić czoła przed odwaga. determinacją 
niemal, z jaką rzucał się na Chmiełew 
skiego Źtobiński. Dwu  lubliniaków 
Akerman i Wójcieki, wykazało dużo 
twardości (zwłaszcza Akenman), złą 
gande i wolną pracę тор, naogół jed- 
nak warunki raczej dobre. 
Białostoczamie Maj i Rozenbium mie 
Ко nierównychp rzeciwn ków. Мај 
swą przewagą wzrostu nie dopuścił 
do głosu maleńkiego Bagińskiego, któ- 
ry tylko raz pokazał jak silmy jest je- 
go prawy cios. Rozenbium dość długo 
i nawet dość skuteczmuie opierał się 
destruleccyjnej technice Seweryniaka. 
Wiino wypadło też dość blado. Zwy 
ciężył tylko Bagiński po niepnzekony- 
watiącej walce, raczej renoma swego 
tytulu „króla nokautu“ (naozgół reno- 
ma popnzedzaiąca wielu pięściarzy 
miała dominujący wpływ па prowin- 
cię. Bokserzy z mało zaawansowa- 
nych ośrocków przegrywali najczę- 


В. mistrz Polski był| ska, częsio prymitywna, o nader jed-| ściej zanim weszli na ring, jeśli prze- 


ciwmik ich niósł głośne nazwisko). 


Start 36-ciu bokserów 


w pierwszym dniu zawodów o mist 
pai - | 


SEWERYNIAK (WAR.) I 


rozmawiają, 


Oczekujac ogło 


sem 


na 


| Znamierowski znacznie lepszy ой sła- 

bego Strausa w pierwszej i trzeciej 
rundzie. dat się zaskoczyć Iwowiani- 
nowi w drugiej i omal że nie uległ 
nokautem, 

Matiukow został zdaniem naszem 
zlekka pokrzywdzony w walce z 
Gburskim. Ślązak miał coprawda cały 
czas imicjatywę ataku, ale operował 
w natanciu bardzo iednostajnemi Środ 
kami. pozbawionemi przytem precyzji 
i wykończenia. Matiukow natomiast. 
choć stale w defenzyw'e. potrafił zbie 
габ wiele punktów i skutecznie się 
odgryzać. Pnzy koniecznej dla boksu 
polskiego tendencji premiowania wła- 
śnie techniki, zwycięstwo winno było 
przypaść raczej wilnianimowi. 

Kraków był słaby, Sworzeniewski 
był partnerem  naisłabszej. jedynej, 
niegodnej poziomu mistrzostw wałki 
dnia z Brzęczkiem, który górował tyl- 
ko tem. że wogóle wiedział со to jest 
cios. Żłobiński z Chmielemwskim. któ- 


Hartlik mistrzem w biegu naprzełaj 


Strzałkowski, Robiński, Puchalski, Janowski, FiałkKa, Sawaryn, na dalszych miejscach 


POZNAŃ. 23.4. — Tel wł, —ji 


7-miu ośrodków (bez Kuso- 


Pierwsza konkurencja w  tegorocz | cińskiego). Ukończyło bieg 25, 


nych * lekkoafetycznych mistrzo- 


Start-odbyit się na stadjonie Inicj 


stwach Polski. męski bieg naprze- | skim. skad ro dwukrobnem prze- 


łaj odbyła sę w Poznaniu; 


nie | biegnięciu bieżni przez bramę ma 


wzbudziła ona wśród publiczno- | ratońską zawodnicy udali się na- 


Ści większego 
Przy słonecznej, lecz chłodnej 1 
wietrzmej pogodzie, stanęło na star 
cie z 36 zgłoszonych 26 zawodni- 
ków z całej Poski z 13-tu k'iubów 


PIŁAT (POZN.) 
po zwycięstwie 
nad Моска. 


Filja: „Jasna 10, tel. 693-72, 
Redaktor naczelny i odpowiedzialny MARJAN STRZELECKI 


| wybiegli 
б Strzałkowskiego (Jagiellonia Bia- 
| łystok), tuż za nim Hartlik oraz 
i Janowski. 


zainteresowania. | przełaj w stronę Dębiny, by wró- 


cić przez te sama bramę. 

Tuż po starcie wysunął się na 
czoło zeszłoroczny mistrz Hartlik, 
(Stadion Król. Huta) za nim lwo- 
wianie: Sawaryn і Gancarz. Ро 
przebiegnięciu 300 mtr. na czoło 
wysunął się Robiński (Warta), 
przed Hartlikiem і - Janowskim 
(Warta). Że stadjonu zawodnicy 
pod  przewodniatwem 


Na półmetku kolejność była na- 
stępująca: Hartlik. Strzałkowski, 
Fiałka (Cracovia), Adamczyk (О- 
rzeł Warszawa). Janowski, Pu- 


chalski (Logja Warszawa), Sawa- 
rym (Pogoń Lwów). Robiński i Ja- 
kiibowski-(Sokót). 

Na stadjon wbiegł jako pierwszy 
Hartlik w doskonałej formie, za 
nim około 50 mtr. Strzałkowski, 
zaś o kiika metrów za Strzałkow- 
skim Robiński, który w rozpaczii 
wej walce dochodził Strzałkow- 
skiego. Ten podejmuje walkę, fini- 
szuje i zbliża sie do Hartlika; na 
ostatniem okrążeniu Hartlik odwra 
caiac się widzi dochodzącego 
Strzałkowskiego. przyśpiesza kro- 
ku i zupełnie niezmęczony przery 
'wa taśmę jako pierwszy w czasie 
30:13,2, 2) Strzałkowski 30:14, 3) 
Robiński. 4) Puchalski. 5) Janow- 
siki, 6) Fiałka. 7) Sawaryn, 8) Dup 
licki (AZS, Warszawa), 9) Adam- 
czyk (Orzeł Warszawa). 10) Jan- 
kowski (Orzeł Warszawa), 11) Ru 
siewski, (Orzeł Warszawa), 12) 
Płotkowski (SMP. Poznań), 13) 


Orzeżwiaj СШ: owocowe 


у 


WEDLA 


SIEM 15 groszy 


WYCIECZKI PO MORZU SRÓDZIEMNEM Z GENUI 


OKRĘTEM Conte Віапсата по oi 30/4 do 10/5 — Tripolis į Sy- 


Augu 


Prenumerata kwartalna zł. 7. Cena ogłoszeń: za wiersz wysokości I mm. sz 


OKRĘTAMI 
INFORMACJE S7' ZFGÓŁOWE: 
Í z 0 ë 


ITALIA. COSULICH LINE 


Świętokrzyska 25, tel. €05-10 i 655-07 


rakuzy. 


od 14/7 do 13/3 
Czarnego — 


stus 
od 24/7 do 


W'elka Wycieczka na Wystawę w Ch'cago od 3/7 — 16/8 
„WUulcaniaą” 


„Rex” i 


Warszawa, ul. 


Turcja Syri 

„JA — Syria — 
Palestyna — Riwiera francuska. 
Syrja — Palestyna — Eziot — 


16/8 — А 
Riwiera francuska. wa 


[бойка (SMP. Poznań), 14) Jur- 
lkowski (AZS. Warszawa), 15)- Ja- 
kubowski- (Sokół -Poznań).16)-Ro- 
galski (SMP. Poznań). 

Na dalszych miejscach Nowa- 
kowski (Warta),  Derwiszyński 
(AZS. Warsz.), Łukaszewicz (So- 
kół Poznań), Garncarz (Sokół 
Lwów), Grzesiak (Stadion Król. 
Huta), Molski (Sokół Poznań), 
Leonhardt (Sokół Poznań), Klim- 
czak (AZS. Poznań), Edwardczyk 
(Sokół Leszno). Nie ukończył bie 
gu jedyny Grygołowicz z Warty. 
Organizacja wzorowa. 


WOZNIAKIE- 
WICZ (POM) 
znokautował | 
Kozłowskiego 

(Рот.), | 


— Porty Morza 
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rzostwo Polski 


TRENER KWIATKOWSKI 
szenie wyniku meczu z Wrzo 
(Pom.). 


ry go nie oszczędzał i wprost zasypy- 
wał swemi ciosami zadawanemi z każ 
dej sytuacji, był bohaterski i to tyłko 
przez dwie rundy. 


Nie wiele pokazał Lwów. Hołowacz 
me опна utrzymać na dystans małeń- 
kiego Wirskiego, który со chwila 
„wchodzi!“ w swego przeciwnika i 
niszczył go silnemi ciosami z półdy- 
stansu, Gdy w trzeciej rundzie Hoło- 
wacz przebudził się z letargu było już 
zapóźno — posłużyło to tyko. Wir- 
skiemu do zademonstrowania jeszcze 
jednej skali swych umiejętności. Schi- 
rak wegl renomie swego przecinwnika 
i jego spokojnemu zbieraniu punktów, 
przyczem Polus zniżał się raczej do 
poziomu Iwowiamina. aby się tylko 
oszczędzać. Strauss jak już” pisaliśmy 
prymitywny o silnym  ciosie. 

Gross zmanierowany miał bardzo 
prędko dosyć bolesnych ciosów wy- 
sokiego Piłata. 

Dobrze zaprezentowało się Pomorze, 
zwlaszcza Kozłowski który operuiąc 
równie dobrze sienpem z lowej i z 
prawej mie umie tego jeszcze połą- 
czyć w serię. Przeciwnik Kozłowskie- 
go, wskutek swej małej wiedzy ułat- 
wił mu coprawda pracę. Krzemiński 
dał się we maki  Kazimierskiemu 
główmie swym praworęcznym sty- 
ет, tak. że bardzo wiele lewych sier- 
у озго do celu. Kazimierski аА 
zwykle zy ton г пуа 
КОШИ ЛЛУ nowo 
zo bogactwem swej techniki, аїе grzes 
szył znowu brakiem lewego prostego. 
Simy Wresz młócił pięściami jak ce~ 
pami. Wystarczyło to na Wójcickie- 
go, ale dakdko z tem nie zajedzie. 

Wyniki szozegółowe: wera musza. 
Górecki przechodzi vaiko verem, Wire 
ski (Poznań) btje Hołowacza (Lwów): 
Rothoe (Warszawa) bije Pawlaka 
(Łódź); Bagiński (Wilno) bije Maia 
(Białystok). 

Waga Коғисіа; Brzęczek (Łódź) bi- 
je sworzeniewskiego (Kraków); Ka- 
zimierski (Warszawa) bije Krzemiń- 
skiego (Pomorze): Polus (Poznań) bi- 
le Schiraka (Lwów); Nawa (Śląsk) 
ole Rogalskiego (Poznań). 

„Мара piórkowa: Kozłowski (Pomo- 
72е) bije Akermana (Luślin); Rudzki 
(Śląsk) bije Matuszczyka (Śląsk). 

Waga lekka: Strauss (Lwów) bije 
Znamierowskiego (Wilno). 

Waga półśrednia: Wresz (Pomorze) 
bije Wójcickiego (Lublin) przez no- 
keat; Sewerymiak (Warszawa) bije 
Rozenbiuma (Białystok) przez tech- 
niczny nokaut w 3 rmndzie; Gburski 
(Śląsk) bije Matiukowa (Wilno); Gam 
ч (Łódź) bije Arskiego (Poznań); 
| 


Pisarski wchodzi valkowerem. 

Waga średnia: Chmielewski (Łódź) 
bije Źłobińskiego (Kraków) przez no- 
kaut w 2 rundzie. 

Waga półciężka: Antczak (Warsza- 
wa) biie Przybyłskiego (Poznań). 


| Waga ciężka: Krenz (Łódź) Бе 
Tomaszewskiego (Warszawa) przez 
| dyskwalifikację w 2 rundzie; Pat 


| (Poznań) bije Grossa (Lwów) Przeg 
| poddanie się w 2 rundzie. 
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